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Od Administracyi. 


Oelem uregulowania nakładu upraszamy 
a wczesno Odnowienie prenumeraty, któ- 
rej w podano w nagłówku, obok 
tytułu dziennika. 

Prenumeratę zamiejscową i miejscową 
przyjmuje tylka Administracya „Nowej 
Reformy* w Krakowie i agencye, wymie- 
niene w nagłówku dziennika. 


Przypominamy, iż prenameratorzy Nowej Re- 
formy tak miejscewi , jak | zamiejscowi naby- 
wać mogą po snaeznie zniżonych ce- 
nach dwa eza80PISMA, a mianowicie: 

„Mowe Mody“ 
ilustrowany dwatygodnik, wychodzący we Lwo- 
wie, od 1 października 1896 roku znacznie po- 
większony, po 2 K 40 h. kwartalnie, a nadto: 

„Śnmigus* 
dwutygodnik hamorystyczny po 1 K 80 h. kwar- 
talnie. 


Nowi prenumeratorzy, zarówno miejscowi, 
jak zamiejscowi, otrzymają na żądanie 12 
arkuszy dodatku powieściowego 
(Opowiadania żołnierskie Adama Kosińskie- 
go), które wyjdą do końca bieżącego miesiąca, 
za częściowym zwrotem kosztów nakładu w 
kwocie 50 halerzy. 


T 


Floryan Ziemiałkowski. 


W kilka zaledwie miesięcy po Franciszku 
Smolce zstępuje do grobu towarzysz jego prac 
patryctysznych, współuczestajk w walce za wol- 
ność i prawa narodowe, jak on, do końca Życia 
wzezery wyznawca zasad demokratycznych, opar 
tych na tradycyi polskiej — umiera Floryan 
Ziemiałkowśski. Koleje tych dwóch ludzi, 
tak podobne do siebie, a w późniejszej epoce 
dopiero różniące się zasadniczo, są wiernem od- 
biciem historyi tego kraju, co, oderwany uaj- 
wcześniej od potężnego pnia Rzeczypospolitej 
w zmiennej losów kolei zdołał utrzymać i ura- 
tować u siebie ideę narodową, pomimo klęsk, 
jakie go ścigały bezustannie, stworzyć byt, do 
pownegy stopnia znośny, dla jednej gałęzi roz 
łączonego i wydziedziczonego Barodu, Skład:ły 
się na to prace pokoleń całych, usiłowania pa 
tryotów, których nazwiska i Czyny Czas nicu 
błagany Zatarł w pamięci potomnych, krow le- 
gionistów polskich, cierpienia i męki więźniów 
stanu, ofiarność jednostek, słowem cała ta opu- 
peja niewoli i uiedoli polskiej, tak wielka i 
piękna, a tak mało znana dzisiejszemu pokole- 
niu. Szezęśliwsi od innych, stanęli na wyłomie 
Ziemiatkowski i Smolka wtedy, gdy noc nie- 
woli przesilać się zaczynała, gdy nadchodził 
czas 3nojnej pracy, która wreszcie dla kraja 
pomyślne Biała przynieść owoce. Zrządzeniem 
Opatrznoś:! zdarzyło się, Że w tej właśnie 
chwili społeczeństwo polskie w Galicyi znalazło 
wśród siebie ludzi, którzy trudnemu zadaniu 
podołać i kraj, gkołatany tyloma klę:kami, z 
niedoli wydźwignąć mogli. Na tem polega też 
zuaczenie historyczne Ziemiałkowskiego i Smol- 
ki i tych wSzystkich, co w dziejach Galicyi od 
roku 1840 głośniejszą odegrali rolę. 

Urodzony dnia 17 gradnia 1817 roku w Bar. 
ezowicy, w obwodzie Tarnopolskim, a więc o 7 
lat od Smolki młodszy, ukończył Z:emiałkowski 
gimnazyum w Tarnopola, a wydział prawny we 
Lwowie, gdzie w roku 1840 uzyskał stopień 
doktora praw. Położenie ówczesne kraju wcią- 
gnęło go Odrazu w wir wypadków politycznych 
Była to opoka spisków i konspiracyj, w których 
brali udział wszyScy wybitniejsi i gorętsi pa- 
tryoci. Najpotężniejszym i najbardziej rozgałę- 
zionym związkiem było „Stowarzyszenie luda 
polskiego“, posiadające nZbór główny“ w Kra- 
kowie, „Zbór ziemsk” we Lwowie, „Rady ob- 
wodowe* na prowincy! 1 odrębne „Komitety“ 
po większych miastach. Dla oddziaływania na 
młodzież szkolhą utworzono „Komitet akademi 
cki“, którym kierował Kazimierz Grochol- 
Aki, a obok niego Floryan Ziemiałkow 
ski, młody adjunkt Wydziała prawniczego na 
uniweraytecje lwowskim. | 

Gorączkowa czynność spiskowych nie mogła 
ukryć Się dłago przed czujnem okiem policyi. 
Skutkicm nieostrożności, a w Części i zdrady, 
Odkryto Związek w roku 1839, POtzem nastąpi- 
ły wnet gromadne aresztowania. Jednym z u 
więzionych 1 najbardziej „skompromitowanych: 

ył Ziemisłkowski, 

Półczwarta roka przesiedział on W Strasznem 

Wczęgnem WIĘZIONIA, — wreszcie W roku 1845 
zosta? skazany NA Śmierć, gle równocześnie uła- 
skawiony, Niespodziewane wypadki roku 1848 
otworzyły i dla patryotów polskich pole do dzia- 

Ruia politycznekO: Wybrany posłem do parla- 
mentu wiedeńskiego ze Lwowa, należał Zie- 
miałkowski razom Ze Smolką do najważ 
niejszej komisyi sejmowej, komisyi konstytucyj- 
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nej, i brał żywy udział w jej obradach. Wra- 
żenie tych dyskusyj długich i dziś jeszcze wiel- 
ce pouczających, wywarło wpływ znaczny na 
kierunek polityczny Żiemiałkowskiego. 
Wniosek Riegera o podział Galicyi odstrę- 
czył go odraza od Czechów i od całego federa: 
cyjnego stronnictwa. Odtąd też zajmował Żie- 
miałkowski stanowisko odmienne od Smol- 
ki i pozostał wierny przekonaniu swemu aż do 
końca Życia. 

Po rozbiciu Sejmu Kromieryżskiego, interno- 
wany przez 10 miesięcy w Meranie, nie mogąc 
uzyskać pozwolenia na wykonywanie praktyki 
adwokackiej, został on doradcą prawnym w 
Banku kredytowym, z nastaniem zaś ery kon- 
Btytucyjnej wszedł do Sejmu, a następnie i do 
Wydziału krajowego. 

Wypadki roku 1863 wyrzuciły go znowu 
z utartej życia k lei. Skazany wyrokiem sądu 
wojennego na trzy lata więzienia, ułarkawiony 
w roku 1865, uzyskał Ziemiałkowski ponownie 
mandat poselski z miasta Stanisławowa i ode 
grał natychmiast ważną rolę polityczną, która 
w dziejach Galicyi przełomowe miała znacze 
nie. 

Była to chwila, gdzie po upadku Belere- 
dego i systemu federacyjnego, stauął na czele 
gabinetu kr. Beust i zawezwał Sejmy krajo 
we do obesłania „zwyczajnej* Rady państwa. 
W Sejmie lwowskim walczyły dwa prądy ze 
sobą: jeden popierany przez Smolkę, przeciwny 
wytorowi delegacyi i obzyłaniu Rady państwa, 
dragi reprezentowany przez Ziemiałkow- 
skiego, marszałka Lsona Sapiehę i namie- 
staika Gołuchowskiego, przemawiający jak naj 
energiczniej za politykę czynną, a potępiający 
myśl abstynencyi. Na pamiętnej sesyi dnia 2 
marca 1867 roku zwyciężył ostatni. Większość 
99 posłów oświadczyła się za obesłaniem Rady 
państwa. Podniósł się wtedy z rozmaitych stron 
wielki krzyk na Ziemiałkowskiego, jako moral 
nego Sprawcę tej pamiętnej uchwały. Zwolen 
ników jego nazwano pogardliwis „mamelnkami*, 
jemu samemu zarzucano, że dla dogodzenia am 
bieyi własnej, dla osobistych celów poprowa- 
dził Sejm i kraj na manowce oportanistycznej 
polityki. Zarzaty były błahe i nieuzasadnione; 
bo jeżeli na dnie działania Ziemiałkowskiego 
była i cząstka ambicyi osobiszej, cd czego ża 
den polityk chyba nie jest wolnym, to dla tej 
mrzonki nie poświęcał on ani odrobiny praw 
krajowych, przeciwnie wywalczył sporą ich ilość 
na pożytek polskiego społeczeństwa. Że był 
oportunisią, temu nikt nie przeczy; zważyć je- 
doak pależy i pamiętać trzeba, że jak każda 
polityka do pewnego stopnia jest oportunisty 
czną, to ten oportunizm dla naroda, który nie 
posiada bytu poliycznego, bywa nieraz smatny, 
lecz nieraz nieunikaioną konieczneśsią o tyle, o 
ile nie sprzeciwia się zasadniczym postalatom i 

statecznym celom narcdowej polityki. 4". 

Przyszłość niedałeka dowiodła, że Ziemiał- 
kowski oceniał połeżenie ówczesne trafnie i ro- 
zamnie, bo w cztery miesiące niespełna po 
uchwale z doia 2 marca pojawiło się rozporzą- 
dzenie cesarskie o języku polskim i ruskim 
w szkołach ludowych (22 czerwca 1867 roku), 
w kilka dni potem usawa o Radzie szkolnej 
Balicyjskiej, a w roku 1869 uznanie języka 
polskiogo, jako urzędowego dla władz państwo- 
wych w Galicyi; w roku 1871 wreszcie utwo 
rzono osobne ministerstwo galicyjskie, a pierw- 
szym ministrem - rodakiem był nie Ziemiał- 
kowski lecz Grocholski. 

Wśród tego Ziemiałkowski, mianowany dru 
gim wice-prezydentem parlamentu, złożył w 10 
ku 1869 mandat poselski, został wybrany bur- 
mistrzem lwowskim i wstąpił dopiero w roku 
1873 (duia 21 kwietnia) do gabinetu ks. Adolfa 
Auorsperga, jako minister dla Galicyi. Na 
tem stanowisku „pozostał on lat 15 (do roku 
1888), mimo zmieniających się prądów i gabi- 
netów i umiał zawsze bronić skutecznie praw 
i iuteresów kraju.  _ 1 

Ustąpiwszy % posady ministra i zostawszy 
członkiem Izby panów, brał Ziemiałkow- 
ski do końca życia żywy udział w polityce i 
wierny raz powziętym zasadom, nie odstąpił od 
nich ani na krok. Pomimo podeszłego wieku 
zachował on wrodzoną bystrość umysłu, pamięć 
zadziwiającą, która wsparta długoletniem do- 
świadczeniem i znajomością najważniejszych 
spraw politycznych nadawała wytrawnemu zda- 
niu jego niepospolite znaczenie, zwłaszcza w 
chwilach krytycznych z ostatniego pariamentar- 
nego okresu. 

Szczery i prawdziwy demokrata, upatrywał 
Żiemiałkowski przyszłość narodu w podniesienia 
i aświadomieniu mas ludowych i krótko przed 
śmiercią przysłał do „Towarzystwa Szkoły lu- 
dowej* wkładkę 40 koron jako członek doży- 
wotni. Pobieżna wzmianka dziennikarska nie 
może objąć i ocenić należycie całej działalności 
człowieka tej miary i tak zasłużonego. Zoajdzie 
on jednak miejsce odpowiednie w historyi tego 
kraju, który tak serdecznie umiłował, któremu 
służył z pożytkiem i do grobowej deski wiary 
dochował. 


Listy sejmowe. 


Lwów. 27 marca. 
„Wszystko tak jak było — tylko się ku sta- 
rości nieco pochyliło“. Fizyogoomia Sejmu oczy- 
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dzieja, że członkowie tej komisyi nie będą mieli | chorób 


wiścia niezmieniona, paru nowych posłów, mię 
dzy nimi ks. Stojałowski, który zasiadł wśród 
swoich byłych przyjacioł ze „Związku chłop- 
skiego“. Posłowie, którzy go jeszcze nie znali, 
oglądają go z ciekawością — z loży patrzy na 
niego z zachwytem i miłością jego najwierniej- 
szy poseł Szajer, w czarnej eleganckiej czamarce, 
wyglądający na mieszczaniaa. Widocznie przy 
był umyślnie, aby być świadkiem przyjęcia, 
jakiego jego wódz dozna w Sejmie. 

Otwarcie Sejmu bez wszelkich ceremonij, 
wszak to nie otwarcie sesyi lecz tylko proste 
zagajenie trzeciego posiedzenia sesyi, zaczętej 
w grudniu. Tylko smutny obowiązek pożegna- 
nia zmarłego członka Sejmu, zasłużonego bisku. 
pa Soleckiego spełnia marszałek z widocznem 
przejęciem, które się udzieliło posłom. 

Urlopów mnóstwo, wpływ influenzy widoczny. 
Wśród czytania pism, nadeszłych do Sejmu, 
sensacyę chwilową obudza pismo sądu miejsko- 
deicegowanego z żądaniem pozwolenia sądowego 
ścigania posła T. Romanowicza. Sensacya ginie 
zaraz — gdy posłowie dowiadują się, że idzie 
o sprawę prasową, A mianowicie o nieumie- 
szczemie jakiegoś sprostowania w Słowie Pol- 
skiem w czasie, kiedy p. Romanowicz był jego 
redaktorem i jako taki podpisywał pismo. 

Uwagę zwraca mowa posła Hupki w uzasa 
dnieniu wniosku 0 zaprowadzenie niepodzielnych 
zagród i o zmianę ustawy spadkowej dla wło 
ścian. Mowca mówi spokojniej aniżeli w roku 
zeszłym, nie unosi Się, Z przeciwnikami obcho- 
dzi się grzecznie. Przedmiot widocznie dobrze 
zna — trochę tylko zanadto deklamuje, w tonie 
profesorskim. Będzie z niego dobry mowca. Ks. 
Stojałowski nie zaniedbał sposobności, ażeby 
zaraz na pierwszem posiedzeniu zaznaczyć swoją 
obecność. We wniosku p. Hapki wita po raz 
pierwszy poruszoną w Sejmie sprawę socy- 
alno-polityczną — co nie jest prawdą — i dla- 
tego wnosi, żeby komisyę dla tego wniosku na- 
zwać „socyalno-polityczną*, jak w parlamencie 
i podnieść liczbę jej członków na 15. W gło 
sowaniu nad pierwszą częścią wniosku ani je- 
dna ręka — prócz wnioskodawcy — się nie 
podniosła. Zu powiększeniem liczby członków 
komisyi powstały wszystkie kluby po lewej 
stronie Izby i zostały przegłosowaue — 39 gło- 
mów za, 53 iw. 4x wnicskiem głosowały 
oba kluby włościańskia, demo: raci, część seca- 
Byonistów i wszyscy Rusini. Powody były zu- 
pełnie przedmiotowe. Pierwsza część wniosku 
Stojałowskiego nie miała racyi, b) nie ma cbe- 
cnie więcej spraw tego rodzaju, któreby nazwę 
taką uzasadniały — ale drugi wniosek był uza- 
gadniony, bo w liczbie dziewięciu członków ko- 
misyi trudno pomieścić dobrze reprezentantów 
wszystkich odcieni opinii sejmowej. Stwierdziła 
to po części komisya „matka* — gdy na wie- 
czornem wczorajszem posiedzeniu uchwaliła 
wuieść do Sejmu zwiększenie liczby członków 
komisyj do wniosku Hapki z 9 na 11. 

Podczas „cichego“ załatwienia całego szeregu 
wniosków mytniczych — widać rach między 
klubami. Ci nieznośni demokraci nie chcą zgi 
uąć! Daremnie urządzono im secegye — jest ich 
Jeszcze zawsze 18, a nawet z tego, co ich miało 
zniweczyć, z tej secesji wynagrodzonej przez 
konserwę zwiększeniem liczby pcstów z miast 
0 5, gotów demokratom przypłynąć sukkurs. 
Daremnie rzucono im DA głowy miliony kasy 
oszczędności, jak gdyby każdy z nich był przy. 
najmniej parękroćstotysięcy schował w kieszeń, 
daremnie czynią ich odpowiedzialnymi za ostre 
artykuły agitacyjne Słowa Polskiego w obronie 
kandydatury Daszyńskiego! Oni zamiast — jak 
im od roku codzień doradza Czas — schować 
SIĘ W mysie dziury, 84, Żyją, zwołali się zaraz 
wczoraj na posiedzenie — A nawet wnieśli jaż 
interpelacyę do Wydziału krajowego w sprawie 
budowy wąskotorowej kolei Przeworsk-Bachórz, 
której projektowanie i wykonanie ma być po- 
ruczone jakiemuś niemieckiemu przedsiębior- 
siwa. Demokraci pragnęliby, aby pieniądze kra- 
jowe, wydane na niepotrzebną kolej, zostały 
przynajmniej Ww kraju a nie przeszły do kie- 
kj niemieckich spekulantów. — Dziwni lu- 

zie 


Dziś ruch w komisyąch znaczny, Obradowały 
komisye: budżetowa, gospodarstwa krajowego, 
szkolna, drogowa i prawnicza. Budżetowa uchwa- 
lita budżet szkół ludowych (referent Kozłowski) 
wedlug wniosków Wydziała krajowego i Rady 
szkolnej krajowej — z tą tylko zmianą, Że na 
wniosek posłą Rottera subwencyę dla krakow- 
skiej szkoły wydziałowej św. Scholastyki pod- 
niesiono z 10U0 złr. na 2500 złr. Uzhwalono 
także prowizoryum budżetowe do końca maja 
(referent Skałkowski) — przyczem komisya za- 
strzegając się przeciw dziwnej interpretacyi rzą- 
du, iż zwołanie Sejma na dwa dni w zasadzie 
mieściło w sobie cesarskie zezwolenia ną pro- 
wizoryczny pobór dodatków — wzywa rząd, aby 
prowizorya budżetowe przedłożył do zatwierdze- 
nia korony. 

W komisyi gospodarstwa krajowego rozdzie- 
lono referaty — przeprowadzono z inicyatywy 
posła Klemensa Dzieduszyckiego dyskasyę nad 
sprawą melioracyj — w której postanowiono 
porozumieć się x komisyą bankową. 

Inne komisye zajęte były rozdziałem refe- 
ratów. 

Na jutrzejszem posiedzeniu Sejmu będzie do- 
konany wybór komisyi dyscyplinarnej na posłów 
na podstawie słynnego lez Urbański. Jest na- 
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dużo zajęcia. 


Wojna. 


Podczas gdy operacye wojenne na szerszą 
skale w Afryce zostały na pewien cząs obu 
stronnie wstrzymane i gdy deputacya, wysłana 
do Europy przez Transwaal i Oranię, znajduje 
się jeszcze w drodze, wielkiej doniosłości nabie- 
reją oświadczenia, posiadających powagę świato 
wą dwóch laminarzy nauki, które pozostają 
w bezpośrednim związku z wojną poładniowo- 
afrykańską. 

Pierwszem z nich jest list słynnego historyka 
niemieckiego, Mom msena, do prof, Sonnen- 
scheina w Birminghamie. Autor tego listu, 
dobrze nam znany, jako uprzedzony i zaciekły 
wróg wszystkiego, co słowiańskie, na sprawę 
zatargu Anglii z Botrami patrzy oczyma zupeł- 
nie innego człowieka, bo takiego, który po nad 
wszystko stawia idoę sprawiedliwości. Dopra- 
wdy, trudno sobie podobną anomalię wytłóma- 
czyć! Pisze on między innemi: 

Po za, Anglią nie podniósł się żaden głos 
w obronie wojny, która jest rodzajem „sprawy 
Dreyfusa“, skierowanej przeciw Anglii. Czyż to 
ogólne oburzenie nie jest uzasadnionem? Na- 
wet wielu Anglików podziela to przekonanie, 
lecz ze względu na stan wojenny muszą mil- 
czeć. Rządy Boćrów mogły dać pozór do woj- 
ny, lecz nie stanowiły właściwej jej przyczyny. 
Kto wspomni o polach dyamentowych i zajęciu 
Kimberley'u, ten z trudnością uwierzy zape- 
wnieniu Salisbury'ego: „Nie pragniemy 
wejść w posiadanie nabytków terytoryalnych, 
lub kopalń złota“. 

Rozbójniczy napad dra Jamesona potępia 
teraz opinia angielska , lecz czyż można twier- 
dzić, aby przynajmniej część rządu angielskiego 
nie wzięła udziału w tej skandalicznej zbrodni? 
Czyż można utrzymywać, że została ona w na- 
leżyty sposób ukaraną przez parlament i sądy? 
Pan napróżno się starasz oddzielić Anglię od 
Rhodesa i jegu bandy. Czyż Anglia po tem, 
jak załatwiona w sposób urzędowy te zajścia. 
ma p.awo do Żądania, aby ufano jej dobrej 
wierze? Czyż pan przypuszczasz, aby Boćrowie 
na seryo mogli rozpocząć x Anglią wojnę za- 
borczą? Nie! Oni, znalazłszy się w ezasach nie- 
sprawiedliwości i zbrodni, chwycili się koniecznej 
obrony, niestety napróżno! Odtąd utworzą Ho- 
lendrzy z kolonii Przylądkowej dragą Irlandyę, 
a mściciel zjawi się wcześniej lub później. Ka- 
żdy prawdziwy przyjacisł Anglii musi nad tym 
stanem rzeczy ubolewać. 

Wręcz przeciwne stanowisko zajął znakomity 
lingwista i filozcf, profesor uniwersytetu w Ox- 
fordzie, także Niemiec, Max Mtiller, w arty- 
kule, który ogłosi najbliższy zeszyt przeglądu 
Deutsche Revue. Prof. Miller przypomina na 
wstępie swoje otwarte i energiczne wystąpienie 
przeciw Anglii w czasie wojny o Szlezwig— 
Holsztyn w roka 1864, oraz w czasie wojny 
francusko-niemieckiej w r. 1870/71, na dowód, 
że nie chodzi mu o zdobywanie taniej popular- 
ności w tym kraja. Jednakowoż, jako pilny 
obserwator zatargu Anglii z Transwsalem nie 
może on mieć wątpliwości, że słaszność jest zu- 
pełnie po jej stronie. 

Następnie wykazaja prof. Mtiller szczegółowe, 
jaa Boćrowie na wiele lat jeszcze przed napa- 
dem dra Jameson'a kopali dołki pod Avglią 
i nie spełniali zobowiązań, nałożonych na nicb 
przez traktaty z nią zawarte. Że Anglia do o- 
siatniej chwili sądziła, iż zatarg z Transwaalem 
du się załatwić w drodze pokojowej, najlepszym 
tego dowodem, że du wojny była zupełnie nie 
przygotowaną. Anglia wreszcie nie walczy tylko 
za swoje interesa — zdaniem uczonego oxtordz- 
kiego — lecz także za kolonizacyę całej Afryki 
południowej. 

Jak zaznaczyliśmy powyżej, nastąpiło teraz 
czasąwe zawieszenie operacyj wojennych w szer 
szym stylu. Z ruchów jednak wojsk angielskich 
wywnioskować można, że marsz. Roberts nosi 
się z planem, który w ogóluych rysach tak się 
przedstawia : 

On sam zamierza uderzyć z Bloemfontein 
pa Kroonsztadt, względnie na Pretoryę; 
gen. Buller w dwóch kolumnach wkroczyć 
ma do Transwaalu przez Harrysmithi 
Laings-Neck; gen. Methuen z Kimber- 
ley'u ruszy prawym brzegiem rzeki Vaalu; 
gen. Kitchener zaś, po zgnieceniu powstania 
w kraju Griqua, podąży z odsieczą dla Ma- 
fekingu, skąd podobnie, jak wszyscy inni 
gonerałowie, zwróci się ku Pretoryi. Ten jednak 
dośrodkowy atak nie będzie mógł wcześniej być 
doprowadzonym do skutku, dapóki nie znajdą 
się pa miejscu ostatnie posiłki, wysłane z An- 
glii i dopóki kawalerya i artylerya angielska 
nie otrzymają świeżych koni. Brak koni bowiem 
doszedł do tego stopnia, że bodrski komendent 
Olivier zdołał się wymknąć z matni, jaką 
zastawił nań gen. French, i dziś jaż zapewne 
dostał się szczęśliwie na północ, obszedłszy cały 
korpus marsz. Robertsa. 


Londyn, 28 marca. Z Bloemfontein 
donoszą, że gen. French powrócił tamże ze 
swoją brygadą kawaleryi, nie napotkaw- 
szy oddziału komendanta Oliviera. 

Deszeze i zimne noce są powodem licznych 
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wśród żołnierzy angielskich, obozujących 
w Bloemfontein. 

Prezydent Stejn wydał znów proklamacyę, 
grożącą surowomi karami tym Boórom, którzy 
złożyli broń przed Anglikami, 

Londyn, 28 marca. Ka. Norfolk, mini- 
ster poczt, głowa najstarszej rodziny arystokra- 
tycznej w Anglii, odjechał do Afryki poładnio- 
wej, aby stanąć na czele pnłku ochotników 
„Sussex Imperial Yeomanry*, Również najstar- 
szy syn msgr. Salisbury'ego, lord Craw- 
borne, wyjechał jako oficer do Afryki, gdzie 
się już znajduje jego brat młodszy, lord Cecil. 

Biuro Reutera donosi z Pretoryi, że gen. 
Joubert przybył tamże z Kroonsztuwdta 
i udsje się wkrótce do Natalu. 

Londyn, 28 marca. Biuro Rewiera donosi 
z Simonstown, że wśród jeńców boćrskich, 
znajdających się na statkach, które tamże stoją 
na kotwicy, wybuchły choreby zakaźne. Weso- 
raj zmarło 3 jeńców, a blisko 100 jest chorych 
na tyfus. 

Petersburg, 28 marca. Wypracowana przez 
ministra spraw zagranicznych, hr. Murawie- 
wa, odpowiedź na prośbę Transwaalu i 
Oranii o interwencyę pokojową, dotąd znaj- 
duje się w gabinecie cara Mikołaja. Uchodzi 
tu za pewne, że carowa, sprzyjająca Anglii, stara 
się o zmienienie jej w duchu przyjaznym dia 
tego państwa i że starania jej zostaną uwień- 
czone pomyślnym skutkiem. 


Sprawy krajowe. 


(Lekarze okręgowi i gminni.) 
(Dokończenie). 


Te modyfikacye ustawy umożliwiłyby Wydzia- 
łowi krajowemu wytworze lana logicznego 
i jego konsekwentne przepliijadzonio ze zna- 
czaą oszezędnością. Nie wdając się w bliższe 
szczegóły, zaźnaczyć trzeba, Że między innemi 
cały pas graniczny kraju winien być jak naj- 
rychlej na okręgówki podzielony i lekarzami 
obsadzony. Część oszczędności należałoby użyć 
na wysyłanie lekarzy okręgowych na specyalna 
kursa lekarskie w działach dla zdrowia ladno- 
ści danej okolicy szczegolnie ważnych (Kossów: 
kiła, okulistyka, bakteryologia dla lekarzy nad- 
granicznych it. d.). Aby lekarze okręgowi z po- 
sad swoich łatwo nie rezygnowali, należy po- 
myśleć o zabozpieczeniu im jakiegoś zaopatrze- 
nia na starość i na wypadek nieudolności do 
pracy z powoda choróby. Aby zaś potrzebny 
przyrost sił lekarskich krajowi zapewnić, może 
Wydział krajowy, o ile zajdzie tego potrzeba, 
wstępującym na wydział lekarski dawać pierw- 
Bzeństwo przy rozdawaniu istniejących stypen- 
dyów. Należałoby się także zastanowić nad tem, 
czy wobce granicznego położenia naszego kraja 
i to nad granicą, z nad której przychodzą do 
nas wielkie epidemie (cholera z r. 1894 i po- 
przednie), nie możnaby zażądać od państwa 
Babwencyi stałej na ostateczne zorganizowanie 
i utrzymanie instytacyi lekarzy okręgowych. 

Przed rokiem stoczyła się w Przeglądzie Le- 
karskim żywa polemika o potrzebie sanitarnych 
okręgówek. Odzywały się zdania, co prawda, 
zupełcie odosobnione, że nie ma żadnej propor- 
cyi między pożytkiem a kosztami tej instytucyi. 
W szczególności podnoszono, że z powoda bra- 
ku egzekutywy dla zarządzeń lekarzy okręgo- 
wych i za wielkich wymagań, nałożonych na 
tychże instrukcyą służbową, cała instytucya 
chybia celu. Czy zdanie to jest słuszne, pozwa- 
lam sobie wątpić. Już sam fakt rozsiania iute- 
ligencyi po wsiach i drobnych miasteczkach jest 
niemałego znaczenia społecznego. A podnieść 
należy, że nie jest to inteligencya z gwiazdka- 
mi na mundurze i orzełkiem na kapeluszu, 
z któremi wieśniak jak najchętniej w konfiden- 
cyę nie wchodzi. Na równi z nauczycielem lu- 
dowym i księdzem, a nawet w wyższym od 
nich stopniu, ma lekarz sposobność stykać się 
z ludem i wpływać nań korzystnie. W każdym 
zawodzie są ludżie rozmaitej wartości, to też i 
nie każdy lekarz okręgowy w równym stopniu 
spełni to swoje wspaniałe zadanie. A jednak 
już dziś jest wiele okolic w kraju, gdzie lud 
prosty darzy lekarzy swoich całem zaufaniem. 
Sprawozdania, przedkładane przez lekarzy okrę- 
gowych Wydziałowi krajowemu, wyrażnie, a 
niektóre nawet i cyfrowo to zaznaczają. 

Oprócz spełniania czynności ezysto lekarskich, 
ma lekarz okręgowy zwiedzać budynki publi- 
czne, jako to: szkoły, kotele, karczmy, gospo- 
dy, przytuiiska, domy ubogich, areszta, fabryki; 
ma nadzorować artykuły żywności na targach i 
w sklepach sprzedawane, nadzorować akuszerki, 
utrzymywać ewidencyę podrzutków, głuchonie- 
mych, ciemnych i t. d. W razie dostrzeżonych 
nieprawidłowości ma obowiązek za pośre- 
dnictwem właściwych władz starać się o ich 
usunięcie. Tak więc instytucya lekarzy okręgo- 
wych jest cennym organem autonomicznym, 
który działalnością swoją rozumną, a duchem 
obywatelskim ożywioną, ogromne może przy- 
nieść korzyści. Bo lekarz zawodem swoim jest 
wysoce niezależny od wszelkiego rodzaju poten- 
tatów zańciankowych, czy to umandurowanych 
ozy cywilnych, a mając prawo i obowią- 
zek zaznaczania swojej opinii w tylu różnoro- 
dnych sprawach gospodarki autonomicznej i rzą- 
dowej, może z tego prawa korzystać w wyżizym 
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stopniu, niż ktokolwiek inny. Szkodaby istotnie 
było, gdyby dokończenie organizacyi tej insty- 
tucyi miało się odwlec w nieskończoność. 

Dr Ludwik Doboszyński. 


Dziecięce ideały. 


II. 
Chłopcy *) 


Z 303 odpowiedzi, przysłanych przez chłop- 
ców na kwestyonaryusz National Review, poka- 
zuje się że dwóch tylko praguę'oby być kobie- 
tami. Jeden z nich uzasadnia swoje pragoienie 
w ten sposób: „Wolałbym zostnć kobietą, bo jej 
życie jest bnrdzo łatwe. Wyszedłszy za mąż, 
zabiera ona do swoich rąk cały zarobek męża, 
trnci go, jak się jej podoba i w dodatku łaje 
męża, gdy ton późno powróci do domu“. 

Chęć służenia ojczyźnie silnie jest rozwinięta 
nawet w tak wczesnym wieku u chłopców an- 
gielskieh. „Chcę być mężczyzną — pisze pe- 
wien dwunastoletni chłopiee — dlatego, że mę- 
żezyzna może pójść na wojnę, aby walczyć za 
honor nngielskiego imienia, największego na 
świecie”. 

„Mężczyzną dlatego chcę zostać — motywuje 
inny — bo może on bronić swego krnju, ro- 
zumie iuteresa narodu, ma prawo głosownć i 
w ten sposób pomagać rządowi”. „Dlatego wolę 
być mę/ezyzną — twierdzi trzeci — bo mę 
żczyzna ma zdrowy rozsądek, bez którego nie 
można się obejść, gdy się chce walezyć W obro- 
nie kraju“. Skromny bardzo procent chłopców 
wyraża uczucia synowskie z chęcią zarobienia 
dużo pieniędzy, aby uszczęśliwić potem swoich 
rodziców. Znacznie zań więtszy procent myśli 
jaż o żonie i dziecinch, które pragnęliby widzieć 
„szczęśliwemi*. 

Chsrakterystycznem jest, że 760, młodych 
synów Albionu okazuje się skrajnymi materya- 
listami i egoistami. „Daleko lepiej być mężczy- 
zną — twierdzi pewien mały filozof — który 
wychodzi z domu i pracuje poza nim, niż ko- 
bietą, która masi pracować w domu i zajmować 
się ciągle beczącemi dziećmi“. Chłopice ze sfery 
roboiniczej bierze rzez praktycznie, sądzi on 
bowiem, że „mężczyzna nie potrzebnje obawiać 
się utraty pracy, bo zanim stoją trade unions 
(związki robotnicze). Kobietę można każdej 
chwili cddalić z fabryki, mężczyzny nie można, 
bo nie będzie mia! kto go zastąpić. Kobiet jest 
zawszo dcsyć, nawet za dużo na świecie”. 

„Mężczyźni mogą mieć wielo wydarzeń w ży- 
ciu, Czyni awagę romantycznie usposobiony wy- 
rostek, a kobicty muszą gotować, niańczyć dzieci, 
spędzać nad niemi noce bezsenne i wogóle wy- 
pełniać nudne roboty*. Prawie wszystkich chłop- 
ców pociąga ku sobłe dolce far niente po skob- 
czenia pracy i brak konieczności zajmowania się 
drobnemi domowemi sprawami. 

Znakomitą większość odpowiedzi chłopców 
charakteryzuje zapał wojenny, co zresztą łatwo 
się tłómaczy wypadkami ostatnich miesięcy. 
Idealnymi zaś bohaterami chłopców są: Wellin- 
gton, Kitchener, Nelson, Szekspir, gen. White, 
Rbodes, i... Rudyard Kipling, znany powieścio- 
pisarz. On i Szekspir są prawie jedynymi pisa- 
rzami, którzy dostali się pomiędzy bohaterów 
chłopców. Jodnakżo wielu z nich przokłnda 
Kiplinga, bo „opisuje on żołnierzy wapółezosnych, 
a nie pisze sztuk i powieści historycznych, jak 
Szekspir lub Waltor Scott“. Książę pokoju — 
cesarz niemiecki, Wilhelm — znalazł także swe 
go wielbicieln, który pragnąłby nim zostać gdyż 
„ma on pod swomi rozkazami silną armię, za- 
pomocą której pokazałbym prezydentowi Krtige- 
rowi, co to jest znczynać z Anglią“. Więcej po- 
kojowo usposobiony, a przewidujący ehłopczyna 
oświadcza, że „w czasie pokoju chcinłbym być 
królem, a w czasie wojny agentem handlowym.* 

Co się tyczy ogólnej charnkterystyki odpowio- 
dzi, to daje się w nich zauważyć między inne- 
mi, że najulubicńszymi bohaterami dzieci nie są 
bynnjmniej te osobistośei, z któremi zapoznała 
ich szkoła, lecz z któremi zapoznały się na 
podstawie lektury domowej; następnie zaś, że 
widnokręg pojęć i wyobrażeń ich nie jest na 
tyle rozwinięty, ilo w tym wicku wymsgaóby 
można. Tak przynajmniej twierdzi krytyk Na- 
tional Review, który oceniał wynik tej ankiety. 

Byłoby niezawodnie ciekawem i pouczającem, 
gdyby i u nas zrobiono podobną próbę zbada- 
nia poziomu umys*owego dzieci w wicku lat 
11 do 13, w wieku, stanowiącym przejście od 
epoki dzieciństwa do epoki, w której dziecko 
zaczyna się stawać podlotkiem lab młodzieńcem. 
Oczywiście, że wyniki takiej ankiety mogą mieć 
tylko wtedy wartość, jeżeli nic będzie trakto- 
waną, jako zabawka i jeżeli zostenie zgroma- 
dzony znaczny matoryał, pozwalający na wy- 
ciągnięcie pozytywnych pod względem psycho- 
logicznym wniosków. 


KRONIKA. 


Kraków, 28 marca 


S. p. Ziemiałkowski. Cesars polecił wyrazić 
współczneie wdowie po Ziemiałkowskim. Z kondo 
lencyą pospieszyli również: areyks, Marya Teresa, 
prezydent ministrów Koerber, minister Rezek, Ga 
utsch, Plener, prezes Koła polskiego Jaworski itd. 

Pani Ziewiałkowska wyraziła życzenie, aby prze 
znacsone eweatnalnie na wieńce na trumnę zmsr 
łego kwoty, złożone aostały na fandusz dobro- 
czynny imienia zmarłego. 

Wydsiał „Biblioteki polskiej“, której prezesem 
był ś. p. Ziemiałkowski, zebrał się na posiedzenie 
i uchwalił wysłać na pogrzeb deputacyę. Ze wsglę 
du na to, iż fandacya projektowana przez bar, Zie 
miałkowską, do której też wpłynąć mają kwoty 
przeznaczone na wieńce, służyć ma Bibliotece pol- 
skiej, wydział uchwalił złożyć wieniec. 

Po otwarciu testamentu wdowa postanowiła ofia- 
rować 10.000 koron na fundacyę dla „Biblioteki 
polskiej", 

„Na wozorajezem posiedzeniu rady miasta Lwowa 
wiceprezydent Michalski, zagajając obrady, poświę- 
ci? gorące wspomnienie bar. Ziemiałkowskiemu. Na- 
stępnie uchwaliła rada miasta wysłać kendolencyę 


*) Patrz nr. 69 N. Reformy. 


do wdowy. Jeżeliby pogrzeb odbył się poza Lwo- 
wem, nchwalono wysłać depntscyę z trzech ra- 
dnych, ursądztć żałobne nabożeństwo z udziałem 
wszystkich korporaeyj i wywiesić w dzień pogrze- 
bu czarną flagę na ratuszu. 

We Lwowie staraniem Rady miejskiej za spokój 
dnszy zmarłego, urządzonem zostanie żałobne nabo- 
żeństwo, w którem do wzięcia udziału zaproszone 
zostaną wszystkie cegby i inatytucye. 

Co do pogrsebu dotąd jeszcze nic nie postano- 
wiono, rodzina bowiem oczekuje uchwały Sejmu 
we Lwowie. Pokropienie swłok nastąpi prawdopo- 
dobnie we czwartek o godzinie 3 po poł. w ko- 
ściele św. Szczepana. 

Ziemiałkowski zmarł prawie bez żadnej walki ze 
śmiercią. Zwłoki spoczywały wczoraj do godziny 5 
po południu na łożu Śmierci w małym pokoju mie: 
szkania pp. Ziemiałkowskich przy Riemorstrasse, 
w którym ś. p. Floryan swój żywot zakończył, 
Następnie przeniesiono je do wielkiego salonu, a 
u wesgłowia zmarłego widnieje bardzo zajmujący 
dokument, oprawiony w zwykłe czarne ramy — 
jest to wyrok śmierci, który wydano na $. p. Zie: 
miałkowskiego w r. 1848. Dokumentu tego nigdy 
nie nanwano z sypialni $ p. Ziemiałkowskiego. 
Zawsze można było widzieć niezwykły ten akt, za- 
wieszony nad łożem ś, p. Floryana. 

Ziemiałkowski zostawił majątek w sumie 300.000 
złr. Uniwersalną spadkobierczynią jest żona p. He 
lena z Dylewskich, siostra wiceprezydenta sądu 
wyższego we Lwowie oraz generała Autoniego Dy- 
lewskiego. 

Z gmachu magistratu naszego powiewa wielka 
żałobna chorągiew : to dowód, że miasto nasze łą- 
czy się z całym krajem w smutnym obchodsie 
śmierci Floryana Ziemiałkowskiego. 

Na pomnik Tadeusza Kościuszki ocdegrane bę- 
dą w teatrze w poniedziałek dnia 2 kwietnia b. r. 
„Rozbitki* Blisińskiego. Znakomita sztuka i pię- 
kny cel przedstawienia nie pozwalają wątpić, iż 
teatr nasz wypełniony będzie w dniu tym po brze- 
gi, tembardziej, gdy webso uchwały wydziału To- 
warzystwa Kościusskowskiego wykonania pomnika 
w kraju, rozchodzi się zarówno o nuezczenie nie- 
śmiertelnej pamięci bohatera, jak i o podniesienie 
przemysłu krajowego. 

W roli Śtrasza wystąpi p. Ludwik Solski, Bile- 
tów wstępu dostać można u esłonka wydzisłu p. 
Ludwika Zagórnego Merynowskiego, w sklepie „ped 
Gambrynnsem*, Mikołajska 10. 

Z uniwersytetu ludewego. Z powodu niedyspo- 
zycyi prelegenta, zapowiedziany na dziś drugi wy- 
kład p. Kazimierza Bartoszewicza „o złotym wie- 
ku literatury polskiej“, odłożony został na nie- 
dzielę. 

Stow. nauczycielek odbyło w ostatnią niedzielę 
walne sgromadzenie. W zastępstwie prezesowej p 
Wandy Żeleńskiej zagaiła posiedzenie wiceprezedowa 
p. Joanna Pogonowska przemówieniem pełnem gorą- 
cej czei dla Henryka Sienkiewicza i zgłosiła waio 
Bek o przyjęcie wielkiego pisarza w poczet ozłon- 
ków homorowych Stowarzyszenia. Wniosek przyjęto 
wśród gromkieh oklasków. 

Przewodnicząca stwierdziła następnie wzmagający 
się rozwój stowarzyszenia w kilku kiernnkach. Le- 
kcye zbiorowe, prsygotowujące uczenice prywatne 
do egzaminów nauczycielskich, zarówno jak i binro 
umieszezeń rozwijają się znakomicie. Pokój dla prze- 
jezdnych nauczycielek ciągle zajęty. Rozwój biblio- 
teki jest bardao pomyślny ; ruch przeczytanych dzieł 
doszedł eyfcy 10.260, przybyło czytelni 30 ozłon- 
ków. Majątek stowarzyszenia wynosił z końcem r. 
1899 ogółem 27.951 złr. 65 et., w porównaniu 
więc do r. 1898 wzrósł o 628 słr. 4 ot. Z osób 
prywatnych zesilił kasę stowarzyszeaia w roku u- 
biegłym á. p. Józef Majewski zapisem w kwocie 
800 słr., z instytneyj pablicsnych wydział wielki 
Kasy oszczędności krakowskiej przeznaczył jak co 
rocznie 100 złr. na cele stowarzyszenia Dalej nad 
miemiła przewodnicząca, że p. Żeleńska podała myśl 
urządzenia kolonij letnich dla nanczycielek, lecz 
zanim tem zamiar będzie urzeezywistniony, binro 
pośrednictwa ofiaruje swą pomoce nauczecielkom, 
które chciałyby czy to sa skromnem wynagrodze 
niem, esy za kilka gcdsin dziennych lekcyj znaleść 
na esas wakacyj pomieszczenie u roczin na wsi 
mieszkających. 

W końcu wspomniała przewcdoicząca 0 zmarłych 
w rokn ubiegłym o6słonkach stowarzyszenia, któ- 
rych pamięć obecni uczcili przez powstanie. 

Z porządku rzeczy miało nastąpić sprawozdanie 
kasowe za r. 1899, ponieważ jedvak poprzedaio 
rozdano je członkom, a p. Sieczkowski, członek ko- 
misyi kontrolującej, oświadczył, że rachuski znaj 
dnją się we wzorowym porządku, przeto udzielono 
wydziałowi abselutoryum, a p. S!ecskowzki w imie 
niu zgremadzenia wyraził gorące podziękowanie p. 
prezesowej, skarbnikowi i całemu wydziałowi, 

W dalszym ciągn nastąpił wybór ezłoaków wy- 
działu. Jednomyślnie wybrani zostali: prezesową 
p. Wanda Żeleńska, wiceprezesówą p. Joanna Po 
gonowsks», skarbnikiem p. Henryk Miildner, człon: 
kami pp.: Ernestyna Friedberg, Paula Spławińska, 
Augustyna Stypkowska, Miccsysława S.eozkowska, 
Aleksandra Ularnowska, Marya Vimpellerowe, Anna 
Zakrzewska. Pp. prof. dr Leon Cyf'owicz, ks. kan. 
Stanisław Spis; aastępcami pp. Józefa Barańska, 
Ludwika Bojarska, Wanda Estreicherówka, Ludwi- 
ka Pedgórska, nadprokur. Wędkiewiczowa. Do ko 
misyi kontrolującej wybrano pp. Jórefę Gramowską, 
Stefanię Syktowską i p. Willibalda Śleezkowskiego. 

Z kolei mastąpiły wnioski i intorpelacye csłon- 
ków. Zabierali głos pp. Marya B;raatowiczówna, 
Ludwika Podgórska i p. Sieczkowski. Wywiązała 
się ożywiona dyskusya, dotycząca głównie piekącej 
sprawy budowy inb nabycia własnego domu. Imie- 
niem wydziału p. przewodnicząca udzieliła wyja 
Śnień, z których okazało się, że ta żywotna spra- 
wa leży wydziałowi na sercu i prawdopodobnie 
w najbliższym czasie pomyślnie załatwioną zostanie. 
Tem dla członków miłem zapewnieBiem zamknęła 
przewodnicząca tegoroczne walne zebranie. 

IX. Zjazd lekarzy | przyrodników polskich. 
Uwzględniając wielkę doniosłość bigieniczno społe- 
czną sprawy wychowania fizycznego młodzieży, w 
którem mimo ciągle potęgującej się działainości to- 
warzystw gimnastycznych i mimo mnożących się 
parków zabaw, zawsze jeszeze społeczeństwo nasze 
nie zupełnie dotrzymuje kroku zagranicy, uchwa- 
li? komitet gospodarczy Zjazdu dla sprawy tej, ob- 
chodzącej zarówno lekarzy i pedagogów, jak szer- 
szy ogół, utworzyć odrębną sekcyę naukową. Go- 
epodarzem tej sekcyi jest prof, dr. Jordan (Kra- 
ków, Wiślna 5), sekretarzem zaś dr. Eugeniusz Pia- 
secki, naucz. gimn. (IV-te gimnaayum we Lwowie), 
do którego wszelkie tej sekcyi dotyczące zgłosze- 
nia i pisma przesyłać należy. 


Dotychczas zgłoszono na Zjazd przeszło 150 wy- 
kładów naukowych; nadto na porządku dziennym 
obrad rozmaitych sekcyj zmajduje się około 60 te 
matów doniośłejszego znaczenia, s których każdy 
będzie przedstawiony przez kilkn sprawozdawców i 
poddany wyszerpującej dyskusyi. 

Stronnictwo „katolicko narodowe“ odbyło wozo- 
raj wieczorem zgromadzenie pcd przewcdnictwem 
ks. kan, Bukowskiego. Prof. dr Czerkawski oma- 
wiał stanowisko, jakie zajął Sejm wobec nowo 
nchwalonego statatn miasta Krnkowa i wywody 
awe zakończył dwoma wnioskami: 1) o wysłanie 
deputacyi do Sejmu w sprawie rozszerzenia prawa 
wyborczego do Rady miasta i przyznanie rękodziel 
nikcm i robotnikom osobnej kuryi z 20 mardstami 
radzieckiemi, oraz 2) o popieranie przy najbliższych 
wyborach do Rady miastę tych kandydatów, tak z 
koła rękodziclniczego, jak każdego innego, którzy 
zobowiążą się popierać w Nowej Radzie dalszą 
sdrową reformę statutu. 

P. Ligęza wyraził życzenie, aby deputacya, ma 
jąca udać się do Lwowa, stwierdziła solidaracść 
z mieszczaństwem lwowakiem i przyłączyła się do 
wyrażonego przez nie "burzenia Słowu Polskiemu. 

P. Mikołajski sprzeciwił się temu i w ostrych 
słowach krytykował? postępowanie prof. Thuliego 
podezas ostatnich wyborów do Sejmu, a wystąpie- 
nie Słowa Polskiego w tym kierunku uzna? za 
całkowicie racyonalne. 

Uchwalono wreszfie rezolucye, postawione przez 
prof. dra Czerkawskiego, oraz wniosek p. Ligęzy, 
Do depntacyi wybrano pp. Antoniego Stróżyńskie- 
go i Gołębia, 

W sprawie monopolu wódezanego przemawiali 
prof. dr. Czerkawski i p. Mikołajski, a w końcu 
wybrano do komitetu agitacyjaego dla wyborów 
do Rady miasta, pp. prof. dra Czerkawskiego, To- 
maszewskiego, Szufę, Repetowskiego, Kosobudzkiego 
i Zygmunta Mikołajskiego. 

Miejska straż ogniowa prawie wcale nie spo- 
czywała wczorajszej nocy. O godz. 10 m. 25 wy- 
buchł z niewykrytych na razie prsyczyn ogień skle- 
powy w składzie żelaza p. Reinera przy ul. Stra 
dom 1. 6, Pluton straży ogniowej pod wodzą brand- 
mistraa p. Stępińskiego przybył na miejsce wy- 
padku i po chwili zdołał ugasić ogień, który Sze- 
rzył wię z niezwykłą ssybkością. Ogień ten sprawił 
znaczne szkody, ale właścieiel magazynu nie ucier- 
pi na tem, bo towary i nządzenie sklepowe było 
zaaiBKNTOWARE. 

Zaledwie straż ogniowa powróciła do koszar, za” 
wozwano ją znów na ulicą Kanonną, gdsie w domu 
pod l, 2 wybnchł ogień kominowy, Ogień ten zo 
stał natychmiast ugaszonym. Siraż powróciła do 
kossar dopiero po północy. 

Egzamin kwalifikacyjny praktykantów krakow- 
skiego Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń roz 
począł się w Krakowie. Równocześnie cdbywają się 
takie aam3 egzaminy, obejmujące 4 grupy przedmio- 
tów także we Lwowie, Przemyślu i Cserniowcach. 
Wogóle zasiadło do nich tym razem 37 kandyda- 
tów. 

Egzamisa dojrzałości w szkołach średnich gali- 
cyjskich, Pisemne egzamina dojrzałości rozpoczną 
się we wszystkich zzkcłach ¿rednich galicyjskich 
dnia 7 maja, Ustne egzamina dojrzałości rozpoczną 
się w giranazyach: w Bochni 28 maja, w Bscdach 
18 ezerwca. w Brzeżanach 23 maa, w B;kowi- 
cach pod Chyrewec 30 maja, w Drohobyczu 5 
lipoa, w Jarosławiu £ czerwca, w Jaśle 23 ozer- 
wos, w Kołomyi w zekładsie głównym 12 czerwca, 
w klasach równorzędnych ruskich 17 czerwca, św. 
Anny w Krakowie dla mężezyzu 21 maja. dla ko- 
biet 5 czerwia, ów. Jacka w Krakowie 11 ostr- 
woa, w IIl w Krakowie 11 czerwca, akademickiem 
wè Lwowie 22 czerwca, w Il we Lwowie 20 cser- 
wca, Fraaciszka Józefa we Lwowie 23 eserwea, 
w IV we Liwowie w oddziale głównym 27 cz:rwca, 
w oddziale równorzędzym 27 czerwca, w V we 
Lwowie 25 czerwca, w Nowym Sączn 18 czerwea, 
w Pcdgórzu 11 czerwca, w I w Przemyślu 18 
czerwca, w II w Przemyślu 15 czerwca, w Rz.- 
szowie 21 maja, w Sambcrze 9 czerwca, w Sanoku 
3 lipca, w Stanisławowie 5 czorwca, w Stryja 13 
lipca, w Tarnopolu 2 lipoma, w Tarnowie 21 maja, 
w Wadowicach 20 orerwoa,: w Złoczowie 12 lipca. 

W sakołach realnyrih: w Krakowie 9 czerwca, 
we Lwowie 21 maja, w Stanisławowie 2 lipca, w 
Tarnopolu 12 czerwca. 

W obawie o włisae życie pełni swe obowiązki 
służba w hotelu „Royal“, który wznosi się vis à 
vis Zamku wawelskiego, u zbiegu Plant i ulicy Św. 
Gertrudy z ulicą Grodzką. Hotel ten mieści się w 
wspaniałym gmachu o trzech frontach- przyozdo 
bionych stylową Ormamentyką, na których zdala 
widnieje złoty napis: „Ho:el Royal“. Gmach ów, 
własność p. Hochstimma , przemysłowca tutejszege 
przed kilku laty został wzniesiony przez budowni 
czego Korna z Bielska, którego budowle, wznie- 
sione w Krakowie, mają swój wspólay rys charak- 
terystyczny w tem, że mimo eałej ich ozdobności 
i el-goneyi budowane są z materyału, noszącego 
w sobie zarazek grzyba. Hotel „Royal“ po paru 
latach swego istnienia zamienił się w „błyskotliwą 
ruderę*. Magistrat wglądną? w tę.sprawę: komi- 
aya , Bpecyalaie w tym celu wydelegowana, zbada- 
ła gmach cały i zarsądziła cały szereg poprawek 
i zabezpieczeń, gdyż gmach, stoesony przez grzyb, 
grozi w prsyszłości zaw»leniem się. Dsierżawca ho- 
telu i kawiarni „Koyżl*, p, Józef Grzybałów recte 
Roman, czy z powodu braku energii, czy z powo- 
da swej nieudolności dotychczas, pomimo iż przy- 
sługuje mu prawo egzekutywy w tym wypadku, 
nie przyspieszy? woale robót i nie ussynił niezego 
celem zabezpieczenia tak gmachu powierzonego je 
go opiece, jak i swych gości. A tymczasem grzyb 
dokoaał swego i ozyżć uż.k.cyi cd strony plant 
zniszezył zupełnie. W parterze w wielkiej sali bi- 
lardowej kawiarni cały sufit popękany wisi niema 
w powietrzu i co ehwila grozi zawaleniem się. Sul- 
fit ten jest przyozđdobiony malowidłami i wypukłe- 
mi sstukateryami gipsowemi. Gipsatury te ezęścią 
już opadły, ezęńcią opadają dzisiaj; przed paru 
dniami zdarzył się wypadek, który o mało nie 
prsepłacił życiem jeden z gości: © krok bowiem 
od niego spadł cgromay kawał gipsowego gzym: 
BL... O podobny wypadek z mniej szeęóliwem zR- 
kończeniem nie trudno | Me, p 

Hotel „Royal“ w przyszłym miesiącu — jak to 
już pisaliśmy — ma być wystawionym na sprzedaż: 
aabędzie go zapewne p. Dreher z Wiednia, który 
na hipotece tego gmachu ma 600.000 koron. Za- 
nim jednak licytacya się odbędzie, zanim sąd gmach 
ten zamknie, komisya budownicza miejska i dr. Ich- 
heisor, zastępca prawny p. Drehera, powinni zająć 
się kwestyą bezpieczeństwa życia tych osób, które 
w hotelu tym i w kawiarni goszczą — a aajlep- 


Bzem i najkorzystniejszem zabezpieczeniem w da 
mym razie jest natychmiastowe zamknięcie catego 
gmachu, bo umożliwi ono natychmiastowe podjęcie 
jego rekonstrukcyi. 

Nadgeometra ewidencyjny p. Dankiewicz urzę- 
dować będzie w Krakowie w dniach 3, 4 i 5 kwie- 
tnia b. r. W czasie tym zechcą zgłosić się do tego 
nrzędniza posiadacze gruntów, w eclu zgłoszenia 
zmian, jakie zaszły w ciągu roku. 

Aresztowano na tutejszym dworcu kolei pań 
Btwowej Józefa Golskiego, Jakóba Kantora i To- 
musza Brodłę z Woli Lubeckiej, którzy nie posia- 
dając żadnych legityraacyj pod przybranemi na- 
zwiskami chcieli wyemigrować do Ameryki, 

W ręce policy! wpadł dziś notoryczny złodziej 
Stanisław Barański, który jest „specyalistą* do o- 
kradania przsedpokojów z paltotów. 

Wielką obławę na rzezimieszków urządziła wozo- 
raj policya krakowska. Połów nie udał się jednak 
bo do aresztów „pod telegrafem* sprowadzono „tyl- 
ko“ 40 indywiduów podejrzanej konduity. Między 
ereszstowanymi znajduje się także Franciszek Czar- 
necki z Elkowa, który był ścigany za sprzeniewie- 
rzenie znaczniejszej kwoty pieniężnej na szkodę 
swego slużbodawcy, 

Z Krakowa do Zakopanego. Dyrekcya kolei 
państwowych w Krakowie w poroznmieniu z Wy- 
działem krajowym i z zarządem kolei lokalnej Cha- 
bówka—Zakopane, pragnąc ułatwić komunikacyę, 
zaprowadsa od 1 maja do końca września pociągi 
osobowć , które wyjeżdżać będą codziennie z Kra- 
kowa o godz. 10 m, 20 rano, a przybywać do Za- 
kopanego 0 godz, 4 m. 50 po południu. A na od- 
wrót pociągi odjeżdżające z Zakopanego o godz. 9 
m. 25 rano, a przybywające do Krakowa o godz. 
3 m. 45 po południu. 

Oprócz tego dla ułatwienia wycieczek xaprowa- 
dza dyrekcya kolei państwowych osobne pociągi 
niedzielne i świąteczne, które wyjeżdżać będą w 
soboty i dni przedświąteczne o godz. 5 m. 25 po 
połudoiu z Krakowa, a powraczć będą a Zakopa- 
nego około godziny 11 w nocy z niedzieli na po- 
niedziałck. Do posiągów tyeh wydawane będą kar- 
ty okrężne sa połowę zwykłej eeny. 

Chrząszczyk majowy — w marcu. Wozoraj pod- 
Czas wielkiej „obławy“, urządzonej przea tutejsze 
władze bezpieszeństwa komisarz policyjny p. Jasiń- 
ski w okolicy przystanku kolejowego na Gtzsgórz- 
kach zobaczył pierwszego chrząszcsyka majowego, 
Chrząszcz majowy w marcu — to „mocno! podej- 
Tzane indywidynm| P. Jasiński z towarzyszącym mu 
ajentem Świerkiem pnścili się w pogoń z4 tym ma- 
jowym rzezimieszkiem — ale na próżno: ehrzą- 
szosyk rozwinął skrzydełka i „znikł bez śladu“! 

Demonstracyę antipolską urządzono wczoraj we 
Lwowie. Wieczorem odbył się w „Narodnim dumu* 
k.ncert na cześć Szewcaenki, następnie zaś komers 
W restauracyi hotelu Bellevue, na który przybyło 
wielu panów i psń 2 inteligencyi ruskiej; nie bra- 
kło jedaak i towarzystwa polskiego. Na galeryi 
grała muzykn 30 p. p. Gdy zagrano potpourri 
z słowiańskich pieści, jak długo trwały serbskie, 
ruskie i rosyjskie pieśni, panował spokój. Gdy sa- 
grano pieśń „Jeszcze Polska nie zginęła“, rozległ 
się nagle wrzask, świst i sykanie. 

Garstka Polaków powstała z miejsc, zachowaniem 
się tem oburzona. Poseł Dulęba, który przypadko- 
wo był obscnys: w restauraeyi, zbliżył się do tu- 
warzystwa ruskiego i zawołał: „Czy na tem pologa 
wasza słowi: ńska solidarność?!“ — Na co któryś 
z Rusinów odpowiedział: „A Polacy bili szyby za 
Nadinę Sławiańską!* — Za chwilę wszyscy Polaey 
wyszli z sali, a pozostali tylko sami Rusini, W ze- 
braniu brała udział doborowa ruska inteligencya: 
doktorowie, dziennikarze, a nawet profesorowie uni- 
wersytelu (Patrz Tolegramy) 

Kronika lwowska. Na dochód Towarzystwa Szko- 
ły ludowej odbyło się w teatrze skarbkowskim 
przedatawienie, zł'żone z 2 sztuk: 3 aktowej kome- 
dyi Bogusławskicgo „Obrona wojskowa“ i nowego 
l aktowego dramatu p. t. „Chrzest oguia“, Dra- 
mat ten, napisany przez panią Neumannową, która 
przed jego wystawieniem skryła się była pod paeudo 
nimem „Lechity*, osauty jest na dziejach martyro- 
logii podlaskich Unitów i przedstawia ostatnie chwile 
z życia rodziay chłopskiej, prześladowanej przez 
Rosysn za obstawanie przy wierze katolickiej. Chłop 
podlaski, zmnszony przez władse do ochrzczenia 
swych dziesi w cerkwi i do podpisania aktu przej 
śoiz ich na prawcsławie, zgadza się-na to pozornie 
pod grozą kary, ale w chwili, gdy chrzest już ma 
się vdbyć i rodzina tego chłopa zebraną już jest 
w cerkwi, pedpa!a corkiew i giaie w niej wobec 
licznie zgromadzonych mieszkańców wsi i kozaków, 
którzy właśnie do wsi przybyli. 

W tych daiach odbędzie się na uniwersytecie 
lwowskim promocya pierwszych doktorów medycy- 
ny, których wydał lwowski fakultet medyczny. 
Pierwszymi tymi doktorami są pp. Bolesław Kiela 
nowski, Henryk Mańkowski i Piotr Pręgowski. 

Lwowski „Sokólł* odbył oregdaj walne sgroma- 
dzenie pod przewcdnietwem prezesa P- Romanow 
skiego. Delegatami do „Związku* wybrano drohów 
dra K. Csarnika, A, Durskiego, dra K, Fiszera, 
Wł. Janikowsk ego, Kl. Kołakowskiego, dra W, Le- 
geżyńskiego, dra St. Obmińskiego, J. Padewskiego, 
H. Rewakcwicza, I. Romanowskiegc, N. Ulmera, 
A. Walleka. 

Wybór posła do Rady państwa z okręgu Sta- 
nisławów-Tyśmienica, w miejsco dra Bilińskiego, 
rospisało namiestnictwo na dzień 15 maja, 

W „Sokole* bocheńskim odbędzie się w dniu 5 
kwietnia b, r. o godz. 6 wieezorem, a w braku 
k:mwzletn, bez w:ględu na ilość obecnych, o godz. 
7 wieczorem nadawyczajne zgromadzenie członków 
celem nehwalenia dalszego kredytu na wykończe- 
nie dobudowanej szatni, sprawienie brakujących 
peitai gimnastycznych i odrestaurowanie bu 

ynku. 

W Przemyślu zmar? nagle w 80 roku życia 
emerytowany profesor gimnazyum przemyskiego, 
ks. Jastyn Želecbowski. 

„Brzesko, 26 maros, Z końcem 1899 roku sa- 
wiązał się U nas z iaicyatywy kasyna urzędniczego 
komitet , mający obmyśleć pomoc dotkniętym roku 
ubiegłego włościanom tutejszego powiatu klęską 
powodzi. Na cel ten nadesłano 614 koron — sa 
co wydział kasyna ofiarodaweom składa serdeczne 
„Bóg zapłać!” 

Morawska Ostrawa, 25 marca. Żyjemy tu cią- 
gle jeszcze pod znamieniem strejku. Skończył się 
wprawdzie aa ogół, — ale jeszcze niedobitki nie 
chcą powrócić do pracy, nie eheą pogodzić się z 
losem, Tłumy robotników młodszych, gorętazych, 
rozgoryczone ostatecznym wynikiem strsjku, mając 
powrócić do ciężkiego chleba bez żadn»j rękojmi, 
że dsiesięciotygodniowym bojem cokelwiek os'ągnęli 


Kraków, 29 Marca 1900. 


nawet bəz „generalnego pardonn*, narażeni więć 
na wypowiedzenie pracy — wywierają swoją zem- 
stę na swoich dotychczasowych przewodnikach. Ale 
ruch ten burzliwy, rozpaczliwy, bo obecnie już bez 
wszelkich widoków powodzenia, pomału sę uspo- 
kaja, i wszystko do dawnego wraca trybu. „Haje- 
rzy“, z jakichkolwiek poehodsą obozów polity- 
cznych, nic nie uzyskali i już nie uzyskają. Zrozu- 
mienie własnege interesu bierse pomału górę nad 
zwykłą popędliwością naszego ludu. 

Skutki smutne tego strejku odhiją się razem z 
niedolą Indu roboczego i na naszej kulturalno na- 
rodowej pracy. Miejmy nadzieję, że nie na dłngo. 
lastytueye nasse, Towarzystwo „Śskoły ludowej” 
i „Dom polski* nie bawiąc się w żadną politykę, 
pozyskały sobie sympatyę wszystkich warstw la- 
dności polskiej i wszystkich stronnictw robotai- 
czych, czego najlepszym dowodem, ż3 wszystkie 
zastąpione s% we wydziale Towarzystwa, zgodnie 
pracując w myśl jego celów, Towarsystwo wsto- 
sło do liczby kilkuset członków i nikt tu o poli- 
tyce nie rozprawia, ale każdy ozyta, uczy się i 
kształei w pisaniu, czytaniu, a nawet w muzyce i 
śpiewie. 

A kiedy nie było gdzie tego bractwa, co się 
garnęło, podziać — i trzeba było z jednego kąta 
Ostrawy w drugi uciekać i znosić cbalgi i upoko- 
rzenia, — powstała myśl budowy własnego gnia- 
zda. Wtenozaa kilku tutejszych poważnych kupców, 
izraelitów, Polaków, przyszło i powiedziało: „Sła- 
Bznie! Tu jest 40% Polaków. Trseba dla nich po- 
stawić dom. On będsie miał przyszłość , on się le- 
piej utrzyma, niż ezeski i niemiecki. Nie straci 
nikt, kto sobie kupi kilkanaście udziałów." I kupili 
Bami po udziale, agitowali między polskimi odbior- 
osmi. Jest ich kilku z tych, co lepiej zrozumieli 
potrzebę polskiego domu na kresach, niż wielu 
klerykaino antysemickich pseudopatryotów w Galicyi! 

Rośniemy i rozwijamy się! Dom polski otwiera 
już swoje podwoje dla ezkoły, która najbardsiej 
cierpi wskutek braku lokalu. Z wiosną pójdzie za 
nią Towarzystwo Szkoły ludowej z czytelnią gazet 
i wypożyczalnią książek. Wspaniała sala gośsinnie 
przyjmie nasze komitety: teatralny, muzyczny, wy- 
kładowy — i posypią się odczyty, przedstawienia, 
koncerty — a lud polski więcej będzie miał z nich 
pożytku, niż s naiwnych koraspondencyj we wste- 
cznych pismachh. 

Kiedy za inioystywą kilku poważnych ludzi po- 
wstało u nas Towarsystwo Śskoty ludowej, kiedy, 
założono szkołę dla analfabetów, czytelnię gazet, 
bezpłatuą wypożyczalnię książek — prayssło kilkn 
przedstawicieli różnych partyj robowniczych, i po- 
zostawiając za progiem Towarzystwa wszelką sgi- 
tacyę polityczną, powiedzieli: „Dobrze, eheeeie ludzi 
nauczyć, chcecie im dać oświatę, pomożemy wam“, 
I pomogli. Hurmą posypały się zgłoszenia na kura 
dla analfabetów, na kura języka polskiego i nie- 
mieckiego, do wypcżyczaini książek. 

Wiec adwokatów, obradujący w Wiednia, oży- 
wione toczył wezoraj rozprawy nad wnioskiem dr 
Kanna z Wiednia, który zwrócił się przeciw taj: 
nyma rozporządzeniom, wydanym przez zarząd spra- 
wiedliwości przeciw adwokatom. Dr Kann omawiał 
sprawę i zaznaczzł, iż w ostateczności należałoby 
się chwyejć strejku. Wniósł toż ostrą w tym du- 
cha rezolneyę. 

Przeciw tonowi rezolneyi przemawiał wśród wiel- 
kicgo niepokoju dr Wiłkosz a Krakowa, twierdząc, 
że może to tylko szkodzić sprawie. Wywiązała się 
ma ton tamat bardzo cżywiona dyskusya. Wywody 
dr Wilkosza zbijał dc „Loewenstelin ze Lwowa i 
oświadesył, że oa nawet otrzymał polecenie od 
lwowskiej Iaby adwokackiej, aby wniósł strejk, je- 
dnak tego dotychezas nie czyni, ponieważ są rze- 
czy, o których się nie mówi, a które się esyni. 

Pożar w Watykanie. W aali, przytykająe:j do 
bardzo ważnych nrehiwów trybumału papieskiego, 
Sacra Ruota, w Watykanie wybuchł pożar. Straż 
watykańska zdołała ugasić ogień i zapobiedz roz: 
szerzeniu się płomieni. 


Mianowania I przeniesienia. Wyższy sąd kra- 
jowy w Krakowie zamianował ausknltantami Bądo- 
wymi praktykantów sądowych Witolda Włodzimie- 
rza 2 im. Mililera i Fioryana Juliana 2 im. Misko, 
a przeniósł w dode zamiany miejse a użbowych 
kaacelistę sądowego Stanisława Cłajowskiego z Mi- 
lówki do Frysztaku, a kaacelistę sądowego Macieja 
Scieszkę z Frysztaku do Milówki, 


Z kalendarza. We środę 28 marca: Jana 
Kapistrana i Sykatnea p.; we czwartek 29 marca: 
Enetazego op. i Cyryla dyak.; w piętok 30 marca: 
Kwiryna m. i Zozyma b. wyż. 

Wschód ałońca dnia 29 marca o godz. 5 min, 
23, zachód o godz. 6 m. 06. Długość dnia godz, 
12 m. 43, 

Z krak. ebserwaterymwia. Dnia 27 go 
marca pochmurno, termometr od 1,59% doszedł do 
9,5” C. Barometr opada, 

Daia 28 marca o godzinie 7 rano gutaa baro- 
metra byè 734,8 mm., termometra 3,690. Winter 
wschodni, 


Repórtoar teatra miejskiego. 


We czwartek 29 marca: „Sen srebrny Sa 
lomei*, romans dramatyczny w 5 aktach, 9 obra- 
zach, Juliusza Słowackiego, ilustrowany muzyką (po 
raz 4). 

W piątek 30 marca teatr zamknięty, 

W sobotę 31 marca: „Szlachectwo duszy”, 
komedya w 3 aktach J. Chęcińskiego ; „Łobzowia- 
nie“, obr. dram. w 1 akcie ze śpiewami W, An- 
czyca (uroczysty jubilsuszowy wieczór Pauliny Woj- 
nowskiej), 

W niedzielę 1 kwietnia: „Salachectwo du- 
szy”, komedya w 3 aktach J. Chęcińskiego ; pto- 
bzowianie*, obr. dramatyczny w 1 akcie ze ápie- 
wami W. Anoczyca, 

W poniedziałek 
komedya w 4 aktach J. 


ś kwietnia: „Rozbitki*, 
lizińskiege. 


Gabryelski (Krzysztofory, Kraków) sprze- 

daje fortepiany najznazcomitszej w Austry) 

fabryki Petrof z mechaniką angielską 
po 500, wiedeńską po 300 złr. 


Wiadomości naukowe, literackie i artystyczne. 


— P. Stanisław Ptaszycki, docent uniwersy 
tetu peteraburakiego, znany badacz zabytków pi 
śmiennictwa, ukończył druk „Psałterza* Reja « 


' 
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misya, wybrana dla pertraktacyi z profesorami, 
składała sprawozdanie. Powiedziała ona, że 
dziś rozstrzygnięcie spoczywa w ręku namie- 
stnika, który oświadczył, że szkoły nie otwo- 
rzy, dopóki stadenci nie zapewnią go, Ża Za- 
chowają spokój i że nie będą żądać usunięcia 
prof. Thulliego, zagroził nadto, że nie cofuie się 
przed rozwiązaniem politechniki, w razie gdyby 
młodzież się nie uspokoiła, Nad tem sprawo 
zdaniem wywiązała się gwałtowna dyskusya, 
w której ciągu mowcy ze strony komisyi przed 
stawiali, że nie mają podstaw prawnych, aby 
żądać usunięcia prof. Thalliego. Jak się w osta 
tniej chwili dowiaduję, zapaść miała w końcu 
jednakże rezolucya pojednawcza, tak, iż nie 
alega wątpliwości, że jutro, a najdalej pojutrze 
politechnika na nowo zostanie otwartą. i 
Z powodu wczorajszych zajść po komersie 
Szewczenki, kiedy to Rasini przyjęli gwizdaniem 
i piskami hymn narodowy polski, adwokat dr. 
Fedak zamieszcza w Słowie Polskiem sprostowa- 


dziów pokoju. Sędziowie pokoju mają pozostać 


przygotował do druku z rękopismów XVI wieku |€ | 
jedynie tylko w samym Kijowie. 


niewydane prace biskupa krakowskiego F. Paduiew 
skiego. Ma 

— Agnieszka Sorma , jedna z najgłośniejszych 
dziś niemieckich artystek drarsatycznyeb, rozpoczy 
da w dniu 4 kwietnia b.r. szereg gościnnych wy. 
stąpów w teatrze Lessinga w Berlinie. Artystka 
grać kędsie „Nore“, „Miłostki*, „Córkę Jeftego* 
i „© anng”. 

=" "Oriątkoć (L'aiglon), głośna sztuka Rostan- 
da, która obnadziła w całym świecie tak wielkie 
zainteresowanie i tak entasyaetyczne pochwały we 
Frameyi, spotkała się w ostatnich czasach nietylko 
w Niemowech, ale i w swojej ojczyźnie z ostrą i 
powainą krytyką. Emil Faguet, najsnakomitezy 
obesaie krytyk teatralny, napisał w Journal des 
Débats, że artuka go zaudziła i znużyła swą prze 
sado retoryką i że jako dzieło toatralae utwór 

bia swego celu, pomimo swych niesaprzeczonyeh 
salot i piękneści. Wogóle „Orlątko* Rostanda jest 
eiekawym przykładem różnorodności zdań i opinij 


flotę czarnomorską i 250.000 ludzi wojska lą- |tuziemcom ludzkie obsjście się z nimi, a całej _« 
dowego w guberniach południowych. południowej Afryce jak najszerszą autonomię. m 
, Kijów, 28 marca. Agencya Rosyjska donosi, . : : 
iż z różnych powiatów gubernii kijowskiej wciąż Niepokoje w Chinach. d 
nadchodzą wiadomości o znajdowaniu trupów| Pekin, 28 marca. Ruch wśród zwolenników WE 
ludzi, którzy zginęli podczas ostatniej zawiei | tajnego związku politycznego, zwanego „Boxers“, 
inieżn j. w powiatach kaniowskim, lipowieckim | wzrasta w sposób niepokojący na pólnocy ce- @ 
i radomyskim znaleziono 15 zmarłych, a pra-|sarstwa. Wedle ostatnich wiadomości przyszło 
wdopadubnie znajdzie się jeszcze więcej. Równo-|już do walki między zwiąkowcami a wojskiem 
cześnie ze śnieżycą była w północnych powia-|rządowem pod miejscowością Yen-Szui w pro-s 
tach bardzo silna ulewa. W powiatach czerka-|wincyi Peczeli. Obie strony były w sile po F 
skim i czygóryńskim zalała ona dziesiątki wsż.|1.500 ludzi. Bitwa została nierozstrzygniętą, € 
W Smiele powódź wyrządziła strat na jakie straty po obu stronach są znaczne. = 
200.000 rabli. e À Londyn, 28 marca. Z Szangai donoszą do @ 
Sofia, 28 marca. Minister wojny, pułkownik Daily Mail, że cesarzowaregontka wy 
Paprikow, wyjechał do Petersburga. Koła|słała dwa chińskie krążowniki do Straits E 
rządowe twierdzą, iż ta żywo omawiana podróż| Setllemots (półwysep Malakka) z rozkazem, 
ministra wojny jest tylko odpowiedzią na od-|aby za pomocą dawuiej wysłanych do tej kolo- 
wiedziny w Bułgaryi przez pułkownika rosyj-| nii angielskiej zbirów, schwytać słynnego refor- m 
skiego Jepanczina. l | matora chińskiego Kang Yu Wei i innych 
Minister handlu, Naczowicz podał się do|jego zwolenników tamże bawiących. Rozkaz ce- 


Warsz. Dniewnik donosi, iż nowomianowany 
na miejsce Turaua prokurator warszawskiej [zby 
sądowej, rzeczywisty radca stanu Wasiliew, 
ź początkiem tego tygodnia objął już nowy swój 
urząd. 

Prawit. Wiestnik ogłasza nominacyę generała 
Fullona, zaliczonego do piechoty gwardyi, na 
pomocnika generał -gubernatora warszawskiego 
w wydziale policyjnym. 


S e j m. 


Lwów, 28 marca, (Telef) Dziś zebrał się 
Sejm liczniej pod wrażeniem śmierci ś. p. Zio- 
miałkowskiego. Posiedzenie otworzył marszałek 
o godzinie 11 minut 35 przemówieniem, w któ- 


krytyki współczeBnej, rem złożył hołd zmarłemu. Upoważniono mar-|nie, w którem powiada, że awantury wyprawiała dymisji, pozostającej w związku z misyą roByj-|sarzowej regentki brzmi, aby ich dostawiono ży- h 
szałka do wysłania kondolencyi wdowie i wy-|tylko garstka młodych ludzi, podczas gdy przy | skiego radcy stanu, Kobeko, który przybył wych lab umarłych. 
brano na pogrżeb depatacyę, w skład której we-|stole, gdzie siedział dr. Fedak ze śpiewakami|do Bułgaryi rzekomo w celu stadyowania jej| Kolonia, 28 marca. Kölnische Volksztg. donosi, „. 
Dział ek miczn szli pp: Mieczysław Borkowski, dr Ferdy-| „Bojana, panował zupełny spokój, a nawet |ustroju ekonomiczno - państwowego i finanso-|Że biskap Anzer przybył do Berlina w tym 
ono y. nand Weigel, Adam Jędrzejowicz i Ir.|na zapytanie posła Dulęby, czy usprawiedliwia | wego. celu, aby uzyskać dyplomatyczną opiekę cesar- 
— Kramarczyk. hałasy, dr. Fedak odpowiedział, że je potępia| Petersburg, 28 marca. Rossija donosi z Lon-|stwa niemieckiego nad chrześcijanami w Chi- 
Z targów zbożnwyoh. Kraków, d. 27 marca.| Posłowi Bilińskiemu udzielono urlopu,|i wpływał uspakajająco. Zresztą potem chórjdynu, że nadeszły tam wiadomości zupełnie|nach, którym greżą ciągłe prześladowania. 
Pacomo za 100 klgr. netto: Pszenica od 13 70|poczem odesłano do komisyj sprawozdania Wy-|„Bojana* odśpiewał „Potpouri*, w którem było| pewne o tem, iż ks. Ferdynand bułgar- 
do 1650. Pszenica węgierska od —— do —— | działu krajowego: o zmianie statutu miasta Liwo-| nietylko „Jeszcze Polska nie zginęła”, ale takżejski zamierza przejść na prawosła-|-—— T — 
Zyto od 12-— do 13:80. Żyto węgierskie od — | wa, o sprzedaży soli w zarządzie kraju, o usna-| „Z dymem pożarów“, a »ubliczność ruska prze-|wie przed zaślubieniem jednej s w. ks. rosyj- Odpowiedzialny redaktor i wydawca 
do —*—, Jęczmień od 1080 do 11:70, Owies|nie szpitala w Gorlicach za publiczny i po-|ciw tym pieśniom wcale nie demonstrowała. skich. | Michał Konopiński. - 
z opłatą akcyzową od 12*— do 13 40. Groch oå | wszechny. Lwów, 27 marca. (Telef.) Dziś rozstrzygnięto| (Jak jaż dawniej doniesiono, księżniczką tą . 
17:-— do24'—. Tatarka od 14+—_—17—, Proso] Przystąpiono do rozpraw nad wnioskiem p.|dramatyczny konkurs Wydziału kra-|ma być w. ks. Helena, córka w. ka. W2 o- | ammemammmaŘĖŘ (AE 
od 10:—do 11:50. Fasola od 14*— do21-—. Ja |Merunowicza w sprawie budowy sieci dróg jjo wego. Pierwszą nagrodę, 1000 koron, otrzy-|dzimierza. Przyp. Red.) NADKAŁANE. 
gly od 19-— do 25—. Siano od —*— do 6-—.|wodnych i odesłano go do komisyi gospodarstwa | mał dramat „Zmory“ dra Sydona Friedberga ? B ę 
Słoma od —— do 3'60. Koniezyna na paszę |krajowego, poczem uznano za ważne wybory|z Dębicy; drugą, w kwocie 500 koron, Aniela Otwarcie wystawy paryskiej. (żrtykuły w tym dziale nie pochodrą : 
od —*— do 6'40. Ziemniaki za hektolitr od| posłów do Sejmu: Wójcieka, córka sekretarza krakowskiego tea- - 2x5 ma is oà Redakcyi.) 
; ; ; : : : Paryż, 28 marca. Na wezorajszoj radzie mi- BÓR 
4+— do 440. Jaja za kopę od 240 do 3*—,| Z większej własności przemyskiej (Kraiń-|tru za sztukę p. t. „Dyletanci*. nistrów w Pałacu Elizejskim wyznaczono oficy- i 
Masło za garnieo od 8:— do 880. Spirytus najskiego), z większej własneści tarnowskiej| Oprócz tego odznaczone zostały utwory: „Cyr-| sine otwarcie wystawy paryskiej na dzień 14 Dr. Karol Brudzewski F 


95° Tralesa za hektolitr od —— do 164:—. 
Okowita na 75° Tralosa za hektolitr od —— 
do 124-—, Tymotka nasienna za 100 klgr. od 
—— do —'—. Wyka od —'— do —.—. Ko- 
niozyna nasienna biała od —*— do ——, 
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Ostatnia wiadomosci 


Z Czerninwiec piszą nam pod datą wc orajszą: 

(s—i) Sejm bukowiński rozpoczął obra- 
dy 26 b. m. wyborem członków do stałych ko- 
misyj. Ze strony posłów kluba ormiańsko pol- 
skiego wszedł do laski marazałkowskiej wnio 
sok p. Stefanowicza o kreowanie krajowej 
Rady kultury, któraby objęła agendy bezczyn- 
nego dzisiaj Towarzystwa kultury krajowej. 
Gmica czerniowiecka wniosła pcnowną prośbę 
o pomnożenie liczby posłów ze stolicy kraju 
Sprawa ta toczy się jaż od lat szeregu. Stara- 
nia gminy napotykały dotychczas na stanowczy 
opór posłów rumuńskich, którzy tworzyli więk 
szość sejmową i obawiali się wzmożenia żywio 
łów nierumuńskieh. Wiadomo bowiem z góry, 
że w Czernioweach Rumuni nie zdołaliby prze 
prowadzić swego kandydata Obecnie, kiedy 
większość sejmową tworzą Niemey, Polacy i 


(Sękowskieso), z miasta Tarnopola (M i- 
chałowskiego). 4 miasta Kołomyi (W ito- 
sławskiego). Wszyscy ci posłowie złożyli 
przyrzeczenie poselskie. 

Kilku gminom udzielono koncesyi do pobie- 
rania opłat mytniczych, poczem wybrano człon- 
ków komisyi agrarnej dla wniosku Hupki. We- 
szli do niej: Czaykowski, Hupka, Klemensiewicz, 
Milan, Paszkowski, Pilat, Potoczek, Rayski, Sę- 
kowski, Urbański i Wachnianin. Do komisyi 
gospodarstwa krajowego wybraao p. Brykczyń 
skiego, do administracyjnej Jędrzejowicza, do 
kolejowej Okuniewskiego, do podatkowej Nie- 
zabitowskiego. 

Następnie wybrano komisyę tak zwaną dyscy- 
plinarną dla lex Urbański. Z całego Sejmu wy 
brano Borkowskiego, Karątnickiego i Stadni- 
ekiego; kuryalnie wybrano: dra Weigla (z miast), 
Kramarczyka (z mniejszych posiadłości) i An- 
drzeja Potockiego (z większych posiadłości) 
Marszałek wyraża nadzieję, źe działalność ko- 
misyi dyscyplinarnej ograniczy się ma tym wy- 
borze i że mie zajdzie potrzeba, aby ona zbierać 
się miała. ( Wesołość). 

Następnie uchwalono prowizoryum bu- 
dżetowe na dwa miesiące — (kwiecień 
i maj); upoważniono Wydział krajowy do czy 
nienia wydatków zwyczajnych i do pobierania 


ee“, „Ocknienie*, „Pukrowscy“,“ „Pasierbica*, 
„Krystynka”* i „Wśród swoich“. 

Lwów, 28 czerwca. (Telef.). Dziś po południa 
komisya konkursowa otwarła dalsze koperty. 
Przekonano się, Że autorem fantazyi dramaty- 
cznej p. t. „Circe“, jest Stanisław Rossowski, 
pOcknienia* dr. K. Rakowski, „Krystynki* 
Ludwika s Dobrzyńskich Rybicka, „Wśród 
swoich“ Juliusz Piasecki, „Branek*  Grabo- 
wiecki, — „Pokrowskich* Tarasiewicz z teoa- 
tra krakowskiego i Mieczysławski (pseudonim). 
Autor „Pasierbicy* jest nieznany, w kopercie 
bowiem nie znaleziono żodnego nazwiska. 

Wobec tego komisya uchwaliła zaproponować 
Wydziałowi krajowemu, aby nie zmieniano wa- 
runków konkursu i aby następne rozdanie na- 
gród odbyło się za 3 lata. 

Lwów, 28 marca. W sobotą na uniwersytecie 
tutejszym odbędzie się uroczysta promocya Wła- 
dysława Łozińskiego, który otrzymał tytuł do- 
ktora honoris causa za jego dzieło p. t.: „Pa- 
trycyat lwowski“. 

Sambor, 28 marca. Dziś szpadł wyrok w pro- 
cesio przeciw policyantom miejskim, oskarżonym 
o torturowanie więźniów. Rabieja skazano na 8 
miesięcy ciężkiego więzienia, inuych zań poli- 
cyantów na kary od 6 tygodni do 7 miesięcy 
więzienia. 


kwietnia. zaimat 
Gubernator zakłada „Oréđit Foncier“ La boy- STA 791 24 M 


rie mianowany został prezesem najwyższej Izby b. asysteat klin. okul. Uniw. Jagiell., b. elow p 
obrachunkowej. Na miejsce zaś Labeyrie'go po-| 7 Klia. okul. Uniw. w Paryża 

wołano Maurela, dotychczasowego wicedyre-|osiedlił się w Krakowie, Floryańska, 38. R 
ktora Banku Francuskiego. Ordynuje: rano 10—12 i pop. 3—4. 


Z parlamentu niemieckiego. 


Berlin, 28 marca, W parlamencie niemieckim Skład fortepianów 


rozpoczęło się wczoraj trzecie czytanie budżetu. 
PIĄ ono nad budżetem urzędu kancier- w. BARAB ASZ i Sp. 
skiego przyjęto znaczną większością wniosek Krak 

aby prosić Radę związkową o spowodowanie eidir ana z w 
zmiany konstytucyi w tym dachu, aby esłon- 
kom parlamentu przyznano dyety 


i koszta podróży, Kursa telegraficzne 


Następnie parlament sałatwił w trzeciem czy-|gjełdy wi i A 
taniu budżet arzędu kanclerskiego, oraz urzędu giełdy edeuskiej b pe Aie 
spraw zagranicznych i kolonij — prawie bez W obo 
dyskusyi. Notowane w koronach i procentach. 

Przy obradach nad Bad per urzędu spraw 
wewnętrznych Rzeszy sekretarz stanu, hr. Po z 
sadowsky, oświadczył w odpowiedzi na za- po. > wą ala « py” 
pytanie księcia Sckónaicha, że wątpliwą |$% renta austryacka złota 
jest rzeczą. czy rządy związkowe skłonne będą|5% >» NESOJEE 
wywrzeć jakąkolwiek presyę na uniwersytety, R Wa: ore x 


= . n n k . , U 
aby dopuszczono kobiety do studyów uniwersy- | Akcye Banku SWE OR RU 4 


Rasini, miasto ma nadzieję pomyślnego zsła | dodatków do podatków bszpośrednich 60 balerzy ye. - teckich; sprawę tę pozostawia się profesorom. 4 kredytowe . . . . . . + SGYY 1 
twienia swych żądań, zresztą słusznych. Na|od ZU korony, z wyjątkiem Ema i po- Galicyjska Kasa oszczędności. zy EA M- -a AX y i ahal iż o- Hm na: a DIEE mie 
mocy ustawy zr. 1865 Czerniowoe, które wów-|wiatów krakowskiego i sanockiego, gdzie wy- - e przychylny prawie wy BO | 20-te Markówki p mz” 
czas nie zaś nawet 30.000 mieszkańców, |znaczono dodatek ng 49 halerzy od jednej ko- Wina oo A Galicyjakiej katana kobigi A OR: - E e „|<. mT : 
wysyłają o Sejmu dwóch posłów. Dzisiaj sto rony; również npowaźniono Wydział do pobie Kasy oszczędności, Dyskutowano mianowicie nad 4 A: dj ać à Szyja Ref udżeto J „peja anknoty , o> aii 
lica kraja posiada 60.000 ludności, słusznie |rania dodatków od podatków osobistych 66 ha-| wnioskami wydziału o zmianę statutu. Oży-| nią f Poz Faj proje leka EEpOGEŻO= | 0 orskie Losy a 

więc domaga się liczniejszego w Ssjmie zastęp-|lorzy od jednej korony a dla Krakowa tudzież wioną debatę w ywołała sprawa zakładania nia floty wojennej. Źaraz na początku wniesio- Losy tureckie Se < 


no cały szereg ważnyćh zapytań. Dotyczą one| Akcyə Anglobanku 
stosunku sił morskich Niemiec, Włoch, Austro-| „  Unionbanku . . . . , 


Węgier, Rosyi, Francyi, Anglii i Stanów Zje-| » noet NR e 


powiatów: krakowskiego i sanockiego po 55 ba- 
lerzy od jednej korony. j 
Po wyczerpaniu porządku dziennego przy- 


Bitwa. 
Dla ludności polskiej sesya bieżąca ma przy- 
nieść odpowiedź rządową na wniesioną przed 


z inicyatywy Kasy towarzystw kredytowych, 
celem zasilania kredytem drobnych przemysłow- 
eów i właścicieli malejszych posiadłości. Sprawa 


"a | WE PZTU | IBSE 2) R) eraa asari- o O Y 


rokiem rezolacyę p. K. Abrahamowicza,|stąpiono do odczytania wniosków i interpelacy, została dnoczonych, jakoteż polity oRgec: stosunku Nie-| ” Kolei Lwowsko-Czerniowieckiej 
j i ieci Winni i ieleni popartą. . e do tych a a lej 
w, której domaga wą ają krsywd aaro- | pan CZ uk zał ao saaisławowskia „Fo dłuższej dyskasyi przyjęto on bloo Wery krysia kosztów nowego projekta. Reprezentanci] > "S Buma a, i 
ij 1 ad k wihskłób ay a po 83 iego| 8! e r o À 1000 koron i interpeluje stkie proponowane zmiany statutu wraz Z WC:iO- stromnictwa centrum zapytują wyraźnie czy i z = Nordbahn rw G ada 
d ppa bakowineae R zajat sjeta zapomogi w ikwgcie 1 ł rajszym wnioskiem dra Kolischera o utworzenia | jakie no dd SAP BYĆ a>roiek m „ Siaaisbahn - . . 
sprawą i spodziewać się należy, że o wyniku |rząd dlaczego warzelnie solne zaprzestały wy- | oqdziału emisyjnego a pokrycie e | |<g4 ani żażrojektowane) © — * Alpins 0700] 
s - wy . n 


doniesie Sejmowi. dawać gminom surowicę solną bezpłatnie. 
Bernadzikowski interpeluje rząd w 
sprawie przymusowego ubezpieczenia od ognia. 
Krempa interpeluje rząd, dlaczego kollek - 
turę loteryjną w Ropczycach oddano w 
dzierżawę żydowi, który był już karany za 


Zaznaczyć jeszcze należy, że na początku 
dzisiejszego posiedzenia p. Markiewicz zarzucił, 
że obecne zgromadzenie jest nielegalne, zwoła- 
ne bowiem zostało z dnia na dzień, a nie na 
8 dni naprzód. Interpreiacyi tej jednakże zgro- 
madzenie nie uzna. 


Tureckie Tabaczne . . . . 

i Sekretarz stanu Btilow i Tirpita udzie- | Ruble . . . SI + ma sg 
lili poufnych odpowiedzi na niektóre z tych Berlin, 28 marca 1900 
pytań. Obrady komisyi nad projektem potrwają Banknoty austryackie ; 

zapewne z kilka tygodni, tak iż ostatecznej de | Krótki Wiedeń „,  . ... . 84) 15 
cyzyi komisyi w sprawie flotowej nie można | Banknoty rosyjskie . . . . . « . . „| 216 15 


Naczolalcy ziemscy nn Ukralnle. Ze szczegó- 
łów, pedanych w prasie rosyjskiej, okazuje się, 
że instytucya naczelnikw ziemskich 
wprowadzona będzie na Ukrainie, Podola 


r 
» 
= 
> . 
< u rar o | / ca BM da Slam AA 


ły PO 9 lab 10, na gubarnię seš 110, w ca- 
TęA kraju bowiem ma być aż 330 naczelników! 
E Sposobem kraj cały oddany zostanie samo- 
1 Czynowników, łączących w swych rękach 
posę administracyjno-policyjną z sądową! 
więkązy naczelników ziemskich będą również 
: ı mianowicie polo = 3000 rubli, 
a, przytoczane uzasadnienie tego 
po wyiszenią, zdradzają wyrażnie intencyę rzą- 
dłej Pr małej ilości w kraju żywiołu osia- 
| aa jskiej, z pośród której maj 
być miano, rosyjskiej, z Pi rej mają 
AEE- ani naczelnicy ziemscy, wielu na- 
Kae èh A będzie pochodziło s grona miej: 
scowyć d Ścicieli ziemskich, lecz z grona 
przyjezónygh, będą to więc osoby, zmu- 
szone wynajmować mięgzkania dla siebie i dla 


Dziś popołasniu obradować będzie komisyą 
parlamentarna unii konserwatywnej i klub rol- 
niczy. 

Kom'sya dla reformy agrarnej zebrała się 
zaraz po posiedzeniu sejmowem. Przewodniczą- 
cym wybrano dra Tadeusza Pilata, zastępcą dra 
Klemensiewicza. Pierwsze posiedzenie komisy! 
tej odbędzie się jutroś 

Ruch Katolicki donosi, że interpelacyę o re- 
wizyę w klasztorze w Kętach podpisało 85 po- 
Raf między nimi posłowie polscy ludowi I 

asini. 


złożyło mandaty. 

Burmistrz Lueger do wszystkich napisał listy 

s prośbą, aby go odwiedzili. Klub liberałów od- 

ył posiedzenie, na którem postanowił obsta- 
wać przy swem postanowieniu i przez deputa- 
cyę zawiadomił o tem Luegera. 

Wiedeń 28-go marca. (Telefonem.) Barmistrz 
Lueger i obaj wiceburmistrze jutro mają być 
przyjęci przez cesarza, aby złożyć mu podzię- 
kowanie za gankcyę ustawy o zmianie statutu 
i ordynacyj wyborczej m. Wiednia. 

Wiedeń, 28 marca. (Telefonem). W dalszym 
ciągu nadchodzą ze wszech stron kondolencye 
do p. Ziemiałkowskiej. 

Ostrawa Morawska, 28 marca. We wszystkich 
szybach z dniem dzisiejszym odbywa się praca 


Londyn, 28 marca. Wedle urzędowych sprawo- Aj, Lisy, zast Bal. Tow. kredyt. 
zdań wysłano dotąd z Anglii na plac boju:f „*4”; Fra a 
142,06 ludzi, 24.473 koni i 381 dział. Oprócz |4se D. zast. gal T p ea Eleknie 
tego na micjscu powołano pod broń 50.000 lu- w 
dzi. Do tej liczby należy dodać jeszcze 25.121 ill. Obiigacye I pożyczki. 
ludzi, 4.138 koni i 25 dział, płynących obecnie |4”/, Galicyjskie obligacye propinac. 
do Afryki. 6% Pożyczka krajowa Z r. 1073 . 

Nottingham, 28 marca. Odbyło się tu woso- ole pożyczą a rs i 
raj wielkio zgromadzenie Zjednoczenia li- p Obligaaye komun. Banku kraj, 
beralnego, w którem wzięło udział 1200-tu]4'4% = a n 
delegatów. Powzięto na niem rezolucyę, powta-|4% Obligacye kolejowe .. -. 
rzającą wogóle zarzuty, poczynione rządowi w IV. Losy, 
parlamencie, a mianowicie, że jego polityka W| Losy miasta Krakowa 
Afryce poładniowej wykazała brak znsjomości| „  „ Stanisławowa . . 

j wy owa 
rzeczy, brak przewidywania i brak sprawiedli- 
wości. — W dalszym jednak ciągu zaznacza ta V. Akcye, 


i Wołyniu na „zasadach o wiele wste- „nadużycia loteryjne". | się spodziewać wcześniej, jak z końcem kwie- WALA E TENS 2 r H 
czniejszych, niż istnieje w centralnych gu-| Bojko interpeluje marszałka w sprawie tnia. Renta włoska WY) 2 34| bO 
berniach cesarstwa, Przedewszystkiem zakres j zajść na politechnice lwowskiej; zapytuje, coj Wiedeń, 28 marca. Wiener Zig. donosi, że Wojna Akcye kredytowe austryackie . . > . . . | 234] 25 
władzy naczelników ziemskich będzie o wiele | marszałek zamierza uczynić, aby rozpoczęto |ce8arz znzwolił na przeniesienie wiceprezydenta ka Ruble Ultimo .  . . . 1. e e. „| 216 35 
Bzerszy. Według projektu, obręb władzy każde- wykłady i aby raz już nastały normalne sto- sądu obwodowego w Złoczowie, Stan. Przy-| Londyn, 28 marca. Z Bloemfontein do- Wiedeń, 28 marca 190 
go naczelnika ma zawierać 3 do 6 gmin z lu |sunki. © łuskiego, a to na własną jego prośbę, do sądu |noszą Timesu, że 26 b. m. kawalerya angiel-| Spirytus gotowy . . . M > | 39| 60 
dnością do 20.000 mieszkańców. Naczelnicy bę | Następnie Bojko zapytuje, co właściwie |krajowego we Lwowie, jako kierownika sądu kar-|ska zajęła Brandford. (Jestto stacya kolejo- | Cena nafty . .  . . . E aojso | * 
dą mieli w swych rękach władzę sędziowską. uczynił marszałek, aby prawo Sejmu do poli- |nego; dalej zamianował prezydenta sądu obwodo-|wa, leżąca na półnoe od Bloemfontein, w odle-| Pszenica na wiomę . `. © >.. URU t 
Sędziowie miejscy będą tylko w miastach ga-|techniki zostało należycie zamanifestowane. wego w Sanoku, dra Adolfa Sąhanka, radcą| głości 70 km. Przyp. red.). ód “a aa 9 3 żyj 
bernialnych i większych powiatowych, w liczbie | Zoll interpeluje rząd w sprawie poszuki- dworu i prezydentem 84du obwod. w Stanisławo-| Londyn, 28 marca. Z Masern donoszą, że| Kukurudza . | MAG e, 559 1h 
50 ma cały kraj. Właściwością projektu jest wań Aratenaza swoją córkąjw klasztorze w Kętach. | wie; wiceprezydenta sądu obwodowego w Sam- |słaby oddział Anglików wkroczył do Lady- 5 
między innemi i to, że wszystkie drobne miasta | Potoczek interpeluje w sprawie wyzysku | borze, Kajetana Chylińskiego, prezydentem|brand 26 b. m. sosta? jednak następnie pobi-| Cennik Izby handlowej I prze- f 
powiatowe wraz z licznemi w kraju miasteczka- | chłopów przy parcelacyi gruntów w posiadłości | sądu obwodowego w Sanoku. W końcu zamia.|ty i odparty przez Boćrów. mystuwej w Krakowie t 
mi, których jest przeszło 450, będą ulegały|Straszewskiego, Radłów. mowal wiceprozydentami sądów obwodowych:| Londyn, 28 marca. Jeden z dzienników pro-|z dnia 28 marca 1900 roku, godz. 1 w poladni | 
: À i ; j A A ) s A i ; j : pol adnie. 
władzy naczelników ziemskich na równi z osa S z w ed interpeluje w sprawie wcześniejszego | radców sąda krajowego: Bojomira Żarskiego|wincyonalnych utrzymuje, że ks. Norfolk |———————---———m——=n 1 
dami wiejskiemi. urlopowania ćołnierzy. w Stryju dla Złoczowa i Marcelego Tusta-|minister poczt, który udał się jako oficer na REL „p 
W toka obrad nad projektem wyraźnie za- | Wójcik interpeluje w sprawie pisarzy nowskiego we Lwowie dla Sambora. pole walki w Afryce południowej, ma sobie po- 1. Waluty. _plseę_]_ żądają | - 
znaczono nieufność zarządom miejskim i dlatego | okręgowych w powiecie wielickim. Ą Ten dziennik donosi, że cesarz zamiano-|wierzoną misyę traktowania s Boćrami o po |Ruble papierowe . . . . . . |266| 75 256 | 75 
uznano, Żs zarządy te powinny podlegać wła | Abrahamowicz  interpeluje komisarza |wał majora, Filipa Kossaka s Krakowa, za-|kój, gdyby odnośne propezycye wyszły z ich Er a + + +. J1I8 4 to) = 
dzy naczelników ziemskich, zarówno jak wsie. | rządowego w sprawie dodatków krajowych od |stępcą komendanta krajowej komendy żandar- | strony. e 2 ode d . . 118|%| 19 A 
Pod tym względem iastytucya naczelników | podatków od piwa i wódki. i meryi we Lwowie, a Ludwika Eppiehba eks-| Londyn, 28 marca. Krajowców, zajętych do- 3 j 
ziemskich na Ukrainie, Podolu i Wołyniu zasa | Średniawski interpeluje Sejm w spra- ponowanym oficerem sztabowym w Krakowie. |tąd w kopalniach pod Johannesbargiem użył Ii, Listy Zastawze. 
dniczo różnić s.ę będzie od tejże instytucyi |wie biur pośrednictwa pracy. Wiedeń, 28 marca. (Telef.) Z powodu udzie-|rząd transwaalski do sypania szańców dookoła f5" Listy zast. prem. Banku hip. 1109 | 25 |110| 25 
W gaberniach wewnętrznych. Koniec posiedzenia o godz. 25 w południe; |lenia sankcyi monarszej projektowi astawy o re-|tego miasta. Skutkiem tego przerwano eka-|43'/o Listy zastawne Banku hip. | 98 3% Ak r 
Liczba okręgów ziemskich ma być także sto- |następne odbędzie się prawdopodobnie w so-|formie statutu i ordynacyi wyborczej m. Wie- | ploatacyę w kopalniach złota Crown Reef. Wkrótce "p Listy zastawne Banku kraj, s3 ż 100) 50 
Rkowo znacznie Większą: na powiat wypadnie | botę. dnia trzydziestu siedmiu radnych (liberałów) |zamknięte zostaną także i inne Kopalnie. i% 4! 25 | 95] 26 | 
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swoich biur, —- leez za to ws2y8Cy naczel | i H íí |normalnie. Za kilka dni wojsko i żandarmerya |rezolucya, że skargi uitlanderów Tranawaa-|Akcye Banku kredyt. we Lwowie. | — | - | = | — 
nicy ziemscy będa Rosyanamić, Wiadomości „Nowej Reformy 1 |mają opuścić tutejszy rewir kopalniany. i lu w d pramodi ai i uznaje konieczność| » n hipoi REA | = jne 

Z chwilą Wpròwadzenia naczelników ziem- Londyn, 28 marca. Standard podaje sensa-| przeszkodzenia Boćrom, aby mogli w przyszło- przemysłu > Krakowie daj 6 A |= 
skich, zniesione badą urzędy pośredników| Lwów, 28 marca. (Telef.) Na politechnice od-|cyjną pogłoskę, że naprężenie stosunków mię-|óci się uzbroić. Równocześnie należy dążyć do|Akcye kolei Karola Ludwika . . |100| 25 |101) 16 
włościańskich, Odpowiadające komisarzom | było się pod przewodnictwem prof. dra Dziwiń-|dzy Rosyą a Turcyą doszło już do najwyższego | załatwienia kwestyj spornych w ducha zadowo-| „ kolei Lwów-Czerniowce-Jussy. 138| — [139| — 


włościańskim w Królestwie, jako też urzędy Bę- 


skiego zgromadzenie techników, na którem ko-'stopnis. Rząd rosyjski miał jaż zmobilizować ' lenia wszystkich interesowanych, oraz zapewnić 


DZIS A W. ZDANOWICZ : Cylindry = Kapelusze = Jockiejki 
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NOWA REFORMA. 


Jedwab Hen 


neberza 


G. HENNEBERG 


Kraków, 29 Marca 1900. 


sma Prawdziwy tylko wtedy, gdy wprost u mnie jest nabyty! mm 


czarny, biały i barwny od 45 cent. do złr. 14:65 za metr — na 
suknie i bluzki! — Do każdego wysyłka opłacona i oclona. — 
Próbki natychmiast. 


„_ fabrykant jedwab, ZURYCH, 


król. i ces. nadworny dostawca. 


271 3 11 


Księgarnia, Skiad i Wypożyczalnia 
nut muzyczn. oraz gł. Ekspedycya 
pism peryodycznych 


S. A. Krzyżanowskiego 


w Krakowie 
otrzymała na główny skład : 


Krzyżanowski Adam. Stu- 
dya agrarne. Tom I. — (ena 
koron 10. 808 1 3 


Osoba inteligentna 


poszukuje zajęcia w godzinach rannych jako 

lektorka, kopistka lub korespondentka _ Zgłosz. 

przyjmuje pod adresem: Odrowąż 59 poste 
restante Kraków. 307 16 


Apteka w Głogowie 7.'5:;5:; 
do sprzedanie. 802 1 4 


Ogrody dóbr Nawojowskich 
p. Nawojowa, 
sprzedaje jak co roku drzewka 
owocowe, alejowe, krzewy 
i róże wysokopienne. Cenniki 

na zlecenie. 81616 


Walne Zgromadzenie 


pierwszego galic. Młyna parowego 
i Piekarni parowej, 


Stow. zarejestr. z ograniczoną poręką, 
odbędzie się d. 11 kwietnia b. r. 
o godz. 3 pe południu w lokalu 
młyna w Podgórzu, z następującym 

porządkiem dziennym: 
Przyjęcie do wiadomości bilansu 
oraz udzielenie Zarządowi absolu- 
toryum za rok 1899. 
Rozdział zysku za rok 1899. 
Wnioski i interpelacye. 

Zarząd: 
Łandnu. J. Rabinowicz. 


803 

Kluger. 

Eion E |- Ą 
Zmiana lokalu. 


Skład Win węgier., austr. 
i zagranicznych 


MAURYC. WEINDLINGA 


przy ul. Floryańskiej w domu Matejki, 
przeniesiony zostaje z dniem 
1 kwietnia b. r. 
ma tęsamą ulicę pod Nr. 25, 
o czem mam zaszczyt zawiadomić 
Szan. Publiczność i polecam się nadal 
łaskawej pamięci. 800 1 6 


a a ZZO ZZ 


Walne Zgromadzenie 
Towarzystwa Komis. - Zaliczkowego 


Stow. zarejestr, z ograniczoną poręką, 
odbędzie się d. 11 kwietnia b. r. 
o godzinie 1L przed południem 
w lokalu Stowarzyszenia przy ulicy 
Grodzkiej Nr. 69, z następującym 

porządkiem dziennym: 
1) Przyjęcie do wiadomości bilansu 
oraz udzielenie absolutoryum Za- 
rządowi za rok 1899. 
2) Rozdział zysku za rok 1899. 
3) Wnioski i interpelacye. 804 


Zarząd Towarzystwa Komis, -Zaliczkowego 
Stow. zarejestr. z ograniezoną poręką. 
Landau. Rabinowicz. Araien. 


Zarząd główny 
Towarzystwa Kółek rolniczych 


ogłasza niniejszem 


Konkurs 


1) na posadę nauczyciela rachun- 
kowości, a zarazem kierownika 
praktycznych kursów handlo- 
wych w Czernichowie, z płacą 
roczną 2000 koron i wolnem 
pomieszkaniem ; 
na posadę młodszego nauczy- 
ciela przy praktycznych kur- 
sach handlowych w Ozernicho- 
wie do udzielania nauki ra- 
chunków , prowadzenia ksiąg 
i kaligrafii, z płacą roczną 1200 
koron i wolnem pomieszkaniem. 

Bliższych wyjaśnień udziela i po- 

dania kandydatów do 30 kwietnia 

1900 r. przyjmuje 812 


Zarząd główny Towarzystwa 
„Kółek rolniczych“ 
we Lwowie, ul. Wałowa L. 3, Il. piętro. 


Fortepian "krzyżowy 


do sprzedania. 
Ulica Karmelicka Nr. 32, RA” 


parter w oficynie. 
Od godziny l0ej do Zej. 775 3 3 


2) 


Z Drukarni Związkowəj w Krakowie, 


siccator” 


de Ritter 


$ „Ex 


znacznie lepszy pod każdym względem, niż wszelkie inne środki ochronne. 1000 do- 
wodów. 10 medali, 2 dyplomy, 2 herby państwowe. Jedna próba wystarcza! Broszury za darmo. 


Kantor: W1EGEŃ, III., Parksasse 10O (dom własny). 
Zastępcy poszukiwani. 


276 2 36 


SE Nie ma już grzyba drzewnego, ani wilgoci murów, -PE 


WODA WARSZAWSKA 


posiada nader przyjemny i długotrwały zapach; używa się jej do skrapiania 
sukien, chustek i rozpylania w salonie. Flakony po zł. 180195 ct. 3560 


| Quäker Qa 


Dostać mozna wszędzie w 1-funt. i */a-funt, paczkach (z przepisami kucharskiami). 
p = | 


NIOWCACH 
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Daje dzieciom siłę i jędrność, jak żaden inny środek pożywienia. Nie 
powoduje zatwardzenia, a przecież zapobiega nieżytom żołądka. 
Dla kuchni wogólności KA 
U?) 

„Qudker Oats“ (amerykański łuszczony owies) przedstawia MSZE Di „oł 
następujące korzyści: Gotuje się szybko (w 15—30 minut); | 
zamienia się dobrze w kleik, gotuje się na samej wodzie, 
wobec czego odpada też wszelka zasmażka przy tak zwanych 


naśladowanych zupach i sosach. Wszystkie potrawy z „Quaker | 
Oats“ smakują znakomicie; „Quiker Oats“ jest bardzo wyda- 
tny, a temsamem i tani. 


WHITEOATSI* 4 


FOJTMAMANUCACTUNED BY 
PTNEAMERICAN CEREAL co. 


| kpowetEHIGAGO HiL. U 5. A 


146 18 22 


— 


F ROWERY Z 
FABR 


STYRIA: 
J. Puch & GOMD. w Gracu 


są jedyne wypróbowane koła, które tylko przez 
rzeczoznawców i wyścigowców są używane. — 
Cennik na żądanie wysyła główny zastępca: 
A. Larisch, skład rowerów, aparatów 
fotograficznych i fonografów, w Krakuwie, 

ul. Szewska Nr. 19. 801 1 20 


GRAMMOPHON 


Do sprzedaży powyższego , epokę stanowiącego wynałazk1. poszukuje się zastępców 
we wszystkich miejscowościach Austra = Węgier, Rumunłi, Bałgaryl, 
Serbii | Turcyi. 


EP GRAMMOPHON TĘ 
wywołuje w dobie obecnej największy podziw , a ponieważ przechodzi on najwyższe 
oczekiwania, można przeto osięgnąć niezmierny odbyt. 


BĘ GRAMMOPHON Tw 


0 8 ZP8rFa dill ||| a c 
śpiewa, rozmawia, śmieje się, miewa odczyty i mówi w każdym języku. Nietylko 
oddaje tony każdego instrymentu należycie obsadzonej orkiestry ze wszystkiemi jego 
subtelnościami, lecz naśladuje także w sposób bardzo łudzący produkcye śpiewu 

i inne najsłynniejszych śpiewaków operowych, aktorów i humorystów. 


EE GRAMNMO PELON TĘ 


jest Kopalnią złota dla zdolnych, rzutnych agentów i ma wszędzie odbyt, gdyż 

wyrabia się go w dwóch rodzajach, z których „Nr. i“ przeznaczony jest do użytku 

rodzin , podczas gdy „Nr. 4“ służy do ustawienia w restauracyach , ka- 

wiarmiach i innych zakładach rozrywki, a wskutek owej oryginalności i wielo- 
stronności, szybko zwraca pieniądze na niego wydane. 


BĘ 50.000 płyt gg 
zzz a oO z A A dd 
zapomocą których można reprodukować choćby cokolwiek znany odczyt, śpiew i wszel- 
kie utwory muzyczne, znajduje się na składzie, 
Wszelkie bliższe wyjaśnienia eo do tego wielkiego wynalazku, jakoteż warunki do- 
tyczące jego sprzedaży podaje wyłączny zastępca firmy „Grammophone Co. 
Ltd, Londyn“ i „Deutsche Grammophon - Gesellscnaft , Berlin*, dia Austro- Wę-= 
gier, Rumunii, Bnigaryi, Serbli i Varcyi: 79415 


BE Á z 
| John H. Brigham w Wiedniu, I., Rothenthurmstrasse 5. | 


543 12 0 


Specyalista gorsetów 
Z PRAGI 


HERMAN PESEN 


Kraków, ul. Grodzka 4, —. 


Matki nim kupicie wózek dziecięcy, przajrzyjcie lub każcie sobie 
g przysłać za darmo i opłatnie obficie illustrowany katalog no 
) wych, hygieuicznych wózków, dających się ustawić do siedzenia i leczenia 
Polecone przez powagi lekarskie. Największa czystość! Najwyższa elegancya! 
L BA UMA NN c. k. właściciel przywileju, 
SA LĘ= s ż > Wien, VI., Miilierzasse 6. 
Skład w KRAKOWIE u T. Grabińskiego Nast., ul. Szewska 7. 
Ostrzega się przed lichemi naśladownictwami. Wózek 
prawdziwym jest tylko wtedy, jeżeli na jego dnie wypalony 
jest taki znak ochronny, jak tu obok. 631 Y U 


L 


—== Ces. król. uprzyw. — 


Fabryki Szkła taflowego i Luster 
KUPFER & GLASER 


Tarnów -Dworzec. 


P. T. Publiczności potrzebującej szkła do okien i zwierciadeł, 
olecamy SWe wWYrebyY, które pod względem 


jakości nie ustępują czeskim i belgijskim. 
. 6 


185 30 96 


©2©2>+©© 


DEF Ceny bardzo niskie. 


Główny skład we Lwowie, ul. Szpitalna L. 


MG SPLZYDAJE SIĘ GOKNSETY POD GWARANCYA TJ 


BIE "INYTYGAK YWSHSLŻO VNYMOINAYHd VANAYI MEJ ` 


"poleca Nowości każdego rodzaju 
damskich i dziecięcych 


11 Gorsetów ?! 


Gorsety do prostego trzymania się 
jakoteż hygieniczne do wyrówna- 
nia nierówno zbudowanych 


Chlopiec 


15 lat mający, uczeń Zakładu głucho- 


Kompletne wyprawy kuchenne 


poleca 81 134 0 


osób. niemych we Lwowie, ze świadectwem 
Zamówienia z prowincyi odsyłam od- (9 | celującem — chciałby wstąpić do pra- w. Malski 
wrotną pocztą. 47999 ktyki rzemieślniczej bezpłatnie. Adres : | w Krakowie, Suklennice, 
Ompa | Franciszek Mentel w Zawoi. 658 11 handel żelazny. 


Papier z fabryki Braci Fijałkowskich w Bielsku. 


ý lonym lakiem zapieczętowanych. 566 16 30H 


„srebrnym orłem“ Zygm. Rnokera, w Kra- i 


€>+©>€3>4€3 EO 


JAN IHNATOWICZ. 


Sklepy własne: we LWOWIE, KRAKOWIE, PRZEMYŚLU, CZER- 
— oraz we wszystkich pierwszorzędnych aptekach, 
drogueryach, sklepach i zakładach fryzyerskich. 


Willa piętrowa z ogrodem 
w Półwsiu przy ul. 
Senatorskiej od błonia, naprzeciw par- 
ku Dr. Jordana, składająca się z 13-tu 
ubikacyj, cała lub częściowo od 1-go 
kwietnia do wynajęcia. J. Barber, 
Półwsie Nr. 150. 74355 
donosi P.T. wła- 


Wny de Łącki ścicielom mają- 


tków, fabrykantom, przemysłowcom i 
wszystkim wogóle, iż podejmuje się 
wszelkieh zleceń rzetelnych we 
Francyi, jak i we wszystkich innych 
krajach. Adres listów do niego: Pa- 
villon bis, rue St. Augustin, 
a Asnières, près Paris. 692 8 20 


á 
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P o SZCZURY MYSZY 


wysyła w puszkach po 30 60ctiizt 
TTT 


A NAACHE 
OK OTW U 


( 
y 


plamy i inne wyrzuty skórne znikają już w 75 
dniach zupełnie i bezpowrotnie po użyciu zna- £ 
komitego nieszkodliwego kremu ambro- 
wego Dra Christoffa. i 
Prawdziwy jest tylko we fiaszeczkach, zie- )) 


Cena 80 ceniów. 
Główny skład we Lwowie w aptece pod 


|kowie w uptece W. Redyka i E. Hellera, 
w Brodach w aptece L, Kalllra. T 
EA mai 


ANTONI SCHULZ 


w Krakowie, ul. Szowska, L. 15, 
poleca swa dobre i naturalne 


0edenburskie Wina 


białe po 50, 65, 75 et. i 1 złr. butelka, 
czerwone po 55, 65, 80 et. i 1 złr. butelka. 
ay W beczkach znacznie taniej. 8 
785 2 10 


zo 


Osoba młoda , inteligentna, władająca ta- 
kże jęz. niemieckim, znająca się na 
gospodarstwie domowem i biegła w krawiecczy- 
śnie — poszukuje posady w zamożnym domu. — 
Zgłoszenia: Biuro Maryi Osirowskiej 
w Krakowie, ul. Floryańska 1. 43, 
które poleca W A męską i żeńską. 


TUI Stanisławowie 


HOTEL IMPERIAL 


PIERWSZORZĘDNY 


przy ul. Kazimierzowskiej, 
(vis-à-vis Kasy Oszczędnośoi), 
poleca się Szanownej P. T. Publiczności. 


Pokoje od 90 et. wyżej. 
Z poważaniem 


123 47 48 
8. Falk. 


NOWO OTWORZONY KATOLICKI 


Magazyn Sukien Damskich 
Maryi Włodarskiej 


w Krakowie, ulica Szewska Nr. 4, 
I. piętro ed frontu, 


został świeżo zaopatrzony w gotowe 
towary najnowszych fasonów, jak: 
żakiety, peleryny, saki. 

BW Przyjmuje zamówienia na 
toalety wizytowe , wieczorkowe 
i ślubne — wykonywując je gusto- 
wnie, starannie, punktualnie i tanio, 


krojem francuskim lub angielskim. 
137 70 156 


Julian bar. Brunicki 
w PODHORCACH p. STRYJ 


poleca : 


Owsy, 


557 10 15 


Ziemniaki, 
Drzewka, 
Krzewy 


owocowe i ozdobne, 
Narzędzia ogrodnicza. 
Cenniki na życzenie za darmo 
i opłatnie. Powołać się na „N. Reformę* 


św. Józefa 


| dla esierecynycii chłopców 
w Krakowie, bl. Karmelicka L. 66, 


polea na sezon wiosenny: 
Nasiona warzywne i kwiatowe; Szczepy 
i krzewy owocowe; Wielki wybór drze- 
wek szpilkowych „Coniferów*'; Cebulki, 
bulwy i kłęcze kwiatowe; Sadzonki wa- 
rzywne i kwiatowe. 
Wielki wybór roślin doniczkowych cie- 
plarnianych. Przyjmuje zamówienia na 
bukiety, wieńce i t. d. 656 7 0 


Cenniki na żądanie bezpłatnie. 


Wyprawki 


YANKRONMAKKKU 


a mianowicie: 
Czepeczki ubierane i nieubierane, 
Podbrodki i Erezeczki, 
Powijaki gotowe i na metry, 
Ecaftanicziki wełniane i bawełniane, 
Fartuszici ceratowe różnej wielkości, 


GARNITURKI do chrztu, 


=> Buciki włóczkowe i rękawiczki, i wiele innych tympodobnych 
artykułów, polecają w wielkim wyborze i po cenach najumiarkowańszych 4 


Porgoski | Zimier w Krakowie, 


R aib mb TrA. 


KKKKKKKKKKIKKKKKAKKIKNKKKAKKKA 


dla dzieci 


740 2 4 
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Herbata z Brodów! 
c EEE, 


| T 


i 
Herbata 2 Brodów 1 


zbioru majowego, poleca handel 


2 WwW. ADAMOWICZA 


w Brodach na pograniosu rosyjskiem. 


—— | funt „Okruchów“ z najlepszych herbat kwiatowych 
Znakomitej Kawy „Ceylon“ 


Od dawien dawna ze swej dobroci 1 zapachu znaną prawdziwą 


BATĘ ROSYJSKĄ 


21 46 0 


(53 1 funt „Familljnej* bardzo dobrej . . . . . . . sir, 1.40 
1 funt „Melange de Keslkan* w oryg. opata najlepszej . 3.50 
1 funt „Imperial cessrzkiej, w oryginainem opakewaniu 3.50 


. 130 
anco 5 kile. każdej stacyi pocz. 9.— 


Hera-Proncthens 


Akcyjne Towarzystwo dla karbidu i acetylenu 
Wiedeń, i., Tegotthoffstrasse 1. 


Dostarcza urządzeń do oświetlenia acety- 
lenowego dla prywatnych i dla miast; najdoskonalsze fachowe wykonnie. 
Miejskich centrałek już 8 w ruchu z około 15.000 płomieni razem. 

Sposób czyszczenia N. P. P. (D. R. P.) Nr. 98.762 i 108.244, odpo- 
wiada najbardziej wygórowanym wymaganiom i w praktyce okazał 
się wybornym. Całcium-Carbid tylko pierwszej jakości z poręczonem 
największem wyzyskaniem gazu. =n 


WRuchliiwi zastępcy potrzebni wszędzie. 6 © % 6 © © © 


706 3 12 


Rządca drukarni A, Szyjewski. 


